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aus s prefytkĘ podsta 
com 2 uł 60 gr. ofhi lub foiiis 
(przy zapłinie agóry) 
Prenumernta cagraniozna 4 M W g: 
Artykuły nadesłane bes oznaczenia ho 
aorarjum uważane s ma  baspłatn 
Rękopisów zarówno jak 1 oô 
rzuronych refakoja nie zwram 


EE O YE A w 
Sześć garnizonów przeszło na stronę powstańców. 


Prezydent Machado uciekł ze stolicy. 


Interwencja Stanów Zjednoczonych. 


j 


Hawanna, 12 sierpnia. (Tel. wł.) Sv- 
liacja na Kubje zaczyna zmieniać się 
2 błyskawiczną szybkością. Ubiegła noc 
per niosta liczne  niespotizíanki | nie 

t wykluczone, że w dniu dzisiejszym 
lastąpi rezygnacja prezydenta Macha- 

zę swego Stanowiska. 

Wczoral o godzinie 3 po południu 


TOKIO, 12,8 W Tokio wykryto na szero 
skalę zakrojony spisek komunistyczny w 
Keregach armji japońskiej 
Jako najodpowiedniejszy moment dla wy 
Wołania suburzeń, wybrano właśnie mane 
Wry lotnicze, albowiem chciano wykorzy: 
Maé okoliczność, że uwaga skierowana bę 
je prawie wyłącznie na spiuwne ich prze 


prowadzenie, 

Zamiar ten został jednak zawczasu wy- 
PAryty przez wywiad wojskowy i calu akcja 
i rotowa sparaliżowana w zarodku W 

ywistości aresztowano w związku z wy 
Aryciem spisku komunistycznego przeszło 


100 osób, w tem kilku wyższych oficerów, 
tnic— juk twiordzi komunikat 18 osób, 


WILNO 12,8 Bracia Andrzej i Dziemen 

tj Tryfonowy, mieli karną sprawę w sẹ 
he, Na świadku w tej sprawie powołany 
! ł Agat Fedorow. Tryfonowie wiedzie- 
M te Fedoro będzie zeznawał na ich nie 
„orzyść, Próbęwali skłonić go do 
| złożenia zeznań kłamliwych, 

dh nich przychylnych, Fedorow był nieu- 
lięty, Wobec tego Tryfonowie postanowili 
|Pozbyć się szkodliwego im świadka, Do- 
| dział się o tych zamiarach Fedorow i w 
| 


"W RE 


dzień chodził zawsze uzbrojony, w mocy 
la zmieniał miejsca noclegu. 


Szubin, 12 
[bowiatu szubińskiezo, zdarzył się grozą 


drzejmujący wypadek. Mianowicie 33- 
Pełni robotnik Alfred  Szweder. zadał 
Bmiertelny cios nożem w serce 66-let- 
[Memu Franciszkowi Kotlińskiemu. 
Śmierć nastąpiła po kilku minutach. 
Przebieg tego tragicznego zajścia 
następujący: 

domu Kotlińskiego zajmował mie 
Wzkanie jako lokator Alfred Szweder. 
| ac często sprzeczki z Kotlińskim 
łą tle mieszkania. Krytycznego dnia 

iwstała sprzeczka o to że Kotliński 
€ pozwolił Szwederowi 


był 


Ojciec sześciorga dzieci 


darza. 
zabił swego gospo 


Szczegóły tragicznego sporu. 
sierpnia, W Łabiszynie. | 


ld 


Polski minister pełnomocny 
w Lizbonie. 


Rok TX. Nr. 221 


Łódź, sobota 12 sierpnia 1933 r. 


CENY OGŁOSZEN. 

zrzeń tukslem L 1 lx stronn 60 g 
aw <w | lam str 0 tlum w tekńcu 
4 gr. aaxroiogo © gz. wya ib ga 
aroma W lummów. drobna i3 gz ca wy 


sa, Gs pomrukujących pracy tO gr 
ajmninjnas pgiossenis LZ gr. dis 
agroboń | m Ogtosrania dwukolorowe 
«3 proc drotaj: ogiomania sagranice 
me | twójkoiorowe s 100 pros drnam; 


Us termi rūko | ges  ogioczaf 


sdzntnistracja ule odpowiańa P. E O 
Rr. GROM 


przed: pałac prezydenta w. Fiawannie 
zatoczono kilka karabinów . maszyno- 
wych, 

Trzy córki prezydenta 
opuściły tylnem wyjściem  pokryjomu 
pałac į odjechały na wieś, Część armii 
przeszła na stronę powstańców. Do 
wieczora zbuntowało się sześć garnizo- 


Wykrycie potwornego spisku w Japoniji. 


Minby lotnite miast petard ćwiczebnych. 


Spiskowcy zamierzali przemycić do 
samolotów bombardowych, mających 
przeprowadzić ataki powietrzne na lo- 
kjo i Jokohamę, 

prawdziwe bomby 
przez zamianę nieszkodliwych petard na 
pociski o ostrym ładunku wybuchowym. 

Skutki tego potwornego zamachu w 
razie jego udania byłyby wprost nie do 
opisania. 

Kilka dzielnic miasta zostałoby zbu- 
rzonych. 

Komuniści .zamięrzali w ten sposób 
niewątpliwie wykorzystać panikę í za- 
mieszanie dla swoich celów i skierować 
gniew ludności przeciwko czynnikom rzą 
dowym. 


zgiezwykłe polowanie 
na niewygodnego Świadka. 


Wczoruj w nocy Tryfonowie przypilno 
wali go jak wchodził pa nocleg do stodoły 
swego brata we wsi Gol pow, „wi 


trockiego, O gódzinie 3 w nocy Tryfonowie | 


podkradli się pod samą stodołę, gdzie spał 
Fedorow, Stodoła była zamkniętu od wew. 
nątrz, Znaleźli jednak większy otwór w sto 
dole, przez który zaczęli rzucać kamienie, 
starając się trafić Fedorowu w głowę, Ka- 
mienie chybiały celu, wtedy rzucili kawał 
żelaza, który znalazł się pod ręką, 

Ten rzut okazał się niestety celny, Fedo 
rowa w agonji odwieziono do szpitala w Ja 
szunach, Policja zbrodniarzy zatrzymał, 


przechodzić bramą, 


prowadzącą do lasu, lecz koza! mu iść 
drugą od strony ulicy. Od sprzeczki 
doszło do ostrej kłótni. w czasie której, 
nie panujący nad sobą Szweder dobvł 
nóż i ugodził nim Kotlińskiego, trafia- 
łąc w samo serce. 


Poewiadumione  telefontcznie o wy 
padku władze śledcze w Bydqoszczy, 
udały się natychmiast z konmiisja sądo* 
wo.lekarską na miejsce. 


Zabójca został aresztowary. Jest on 
moi * ojcem sześciorga drobnych 
zieci. 
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nów. Wobec tych wiadomości prezy- 
dent Machado z garstką najbliższych 
współpracowników opuścił pałac, uda: 
jąc się w nieznanym kierunku, Przed 
wieczorem samochód prezydenta zaje- 
chał 

do Santa Columbia, 


znajdujacej się w ręku wojsk wiernych 
Machadzie. 


Rzad amerykański opublikował 

Hawannie 
program pacyfikacji Kuby. 

Program ten poza uspokojeniem kraju 
za pośrednictwem  woisk amerykań- 
skich przewiduje odbudowę gospodar- 
czą Kuby, obliczenie długów i spłat, i 
zniesienie ograniczeń handlowych, 


w 


Powstańcy na Kubie. 


Grupa powstańców kubańskich z gene rałem 
cych przeciwko dyktaturze Machady, 


Hernandezem na czele walczą- 


Sensacyjny wynik ekshumacji lotników litewskich. 


Trzy kule w ciele Girenasa. 


E Fatalne nieporozumienie przyczyną śmierci zwycięzców oceanu, 


Kowno, 12 sierpnia, (Tel, wł.) Głosy 
rasy o zestrzeleniu lotników litewskich, 
es po przelocie nad Atlantykiem, 
znaleźli śmierć god gruzami swego apa- 
ratiu w Niemczech spowodowały, że 
rząd kowieński zdecydował się 


-- A krok poważay.. 
litewskiego w linie, jakoby przy- 


strzeliwanie 
szturmowe, ministerstwo spraw wew- 


OFIARA LOTU 
przez Atlantyk. 


Porucznik Squaglia z eskadry generała 

Balbo — odniósł tak ciężkie rany pod: 

czas katastrofy hydroplanu na Azorach, 

że wkrótce potem zakończył życie w 
szpitalu. 


Nowy tymczasowy dworzec średnicowy 
w Warszawie. 


(PR 


r. 
bi w” 


1) Nowomianowany poseł Rzplitej Polskiej przy rządzie portugalskim min. Szu mlakowski składa wieniec u stóp pom- 


nik 
lak 


a poległych w Lizbonie. Min. Szum lakowski jest pierwszym posłem polskim w Portugalii, 
wiadomo, Polska nie posiadała w tym kraju swęgo poselstwa, 2) Nowy tymczasowy ‘dworzec średnicowy w 


dotychczas bowiem, 


Warszawie po zburzeniu płotu okalającego go w Alei Jerozolimskiej. Widocz ne są podjazdy po obu stronach odkry- 
go tunelu oraz perony betonowe. na których ustawiono 4-ramienne wy sokie latarnie elektryczne, Tory na tem 


miejscu Są CA wykończone 


zaprzeczenia posła 


| pętrznych zarządziło 
wydobycie trumien z grobowca 
'i przeprowadzenie obdukcji zwłok. Wpo. 
bliżu cmentarza zebrały się olbrzymie 
tłumy, tak, że władze zmuszone były 
obstawić. cały teren policję, by móc 
| stąpić do wykonania ekshumacji. 
y metatowe, mone w sta- 
| ħie zalutowanym z íec zostały o- 
Praiss kok 
ow przy- 
cem Ssalididho w jego- ciele trzy kule 
karabinowe Í 
szereg otworów 
pochodzących od kul, które przeszły 
przez ciało i poleciały dalej, Nie ulega 
zatem wątpliwości, że nieszczęńliwi zwy- 
cięzcy Oceanu zostali zestrzeleni przez 


nieporozumienie tuż 
go gigantycznego lotu, 

Jeszcze większą niespodziankę spra- 
wiło otwarcie drugiej trumny ze zwło- 
kami lotnika Dariusa. W trumnie tej 

znaleziono trzy ręce, 

Okazało się, że włożono do tej trumny 
jedną rękę pilota Girenasa. Świadczy to 
o pośpiechu, z jakim starano się przed 
przybyciem posła lite ego z. i 
zwłoki. zalutować w trumnach, Ciała 
obu lotników były zupełnie zniekształ. 
cone, wskutek upadku z bardzo znacz 
nej wysokości, 

Prasa litewska zaznacza, że teraz nie 
ma już żadnej wątpliwości o  tragedji, 
jaka rozegrała się w powietrzu. 


przed metą swe- 


Nowe zamachy na koleje w Austrii. 
Uszkodzone tory i przyrządy sygnałowe. 


WIEDEŃ 12,8, (tel, wł) Nu terenie | sygnułowe, tak że nocny. pociąg 


Styrji, dokonano w nocy szereg tajemni- 
czych zamachów na tory kolejowe, oraz 
przewody telefoniczne, Koło Hundelsmar. 
ktu poprzecinano 

wszystkie przewody telefoniczne 
oraz w dwu miejscach rozkręcono szyny, W 
Judenbergu sprawcy uszkodzili przyrządy 


Zuchwały napad bandycki na szosie. 


osobowy 
prawie bez pasażerów) zmuszony był przez 


„2 godziny zatrzymać się na torze a w mię 


dzyczasie nieznani sprawcy wymalowuli na 
wszystkich wagonach swastyki hitlerowskie 
oraz wypisali 


obelżytye wyzwiska na Dolfusa, 


Obrabowany inspektor pracy. 


Olkusz, 12 sierpnia, Wczoraj w 
łudnie uzbrojeni w rewolwery bandyci 
napadli pod Sławkowem, pow, Olkusz, 
na jadącego furmanką do fabryki Schó- 
na insp. pracy inż, Tedeorowicza z Sos- 
nowca, od którego pod groźbą użycia 


broni 
zażądali wydania pieniędzy. 

Insp. Tedeorowicz zasłonił się íin- 
stynktownie teczką z aktami a w tej sa- 
mej chwili jeden z bandytów pociągnął 
za cyngiel, 

broń jednak się zacięła, 
Bandyci wyrwali insp, T. teczkę z rąk, 
a woźnica, zorjentowawszy się podciął 
> i odjechał szybko w stronę fabry- 


Teczkę wraz z aktami znaleziono na 
szosie w czasie pościgu policyjnego, 
który do tej pory nie dał żadnego re- 
zultatu. 

Przybywszy do fabryki, połączył się 
z posterunkiem policyjnym w Sławko- 
wie, który wszczął natychmiast pościg 
za nieznanymi napastnikami. W trak- 
cie poszukiwań znaleziono opodal miej- 
sca wypadku porzuconą teczkę z całą 
zawartością, składającą się z dokumen- 
tów i papierów nieżdówythi Pieniędzy 
ani papierów wartościowych w- teczce 
wośóle nie było, Wedle opisu napadnię 
tych, napastnikami bvli osobnicy 


w wieku od 20 do 30 lat, 


E 


Jest to pierwszy.tego rodzaju wypadek 
na terenie Zagłębia. 

Jak przypuszczają, bandyci, którzy 
z napadu nie unieśli zresztą żadnego łu- 
pu materjalnego, pomylili się, Mianowi- 
cie w tym dniu miano przywieźć do fa- 


bryki 
większą sumę pieniędzy 
na wypłatę robotników, 

Szajka bandycka sądziła widocznie, 
Że karętką jedzie kasjer fabryki, na co 
wskazuje fakt walki o teczkę. w której 
spodziewano się pieniędzy. Napad wy- 
darzył się już na terenie powiatu olku- 
skiego na szosie mało uczęszczanej. 

Śledztwo w tej sprawie prowadzi 
komenda policji. Inspektor pracy wrócił 
do Sosnowca zdrów i cało w godzi- 
nach wieczornych, 


Dolar prywatnie 6,50. 


Prywatnie dolar papiercwy w żądaniu 
6,55, w płacenin 6.50; dolar złoty w żądu- 
niu 9,05 w płaceniu 9,03 funt angielski w 
żądaniu 29,70, w płaceniu 29,50; rubel zło 
ty w żądaniu 4,83, w płaceniu 4,80: marka 
w żądaniu 212 w płaceniu 211 za 100 fran 
ków francuskich w żądaniu 35,10 w płace. 
nia 35,00. 

Bank Polski w godzinach rannych kupo 
wał dolary po 6,50, / 
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Bonecon młodzieniec E 


skarży Kasę Chorych o odszkodowanie, 


„£C 7 07, 


" s 
ubiegłej doby. 

(=) Wczoraj wieczorem przylecieli do Marsylji 
lotnicy Codos 1 Rosy, Witały ich olbrzymie tłumy, 
publiczności, 

Dziś lotnicy 


Warszawa. 12 sierpnia. Warszawianin chorego zęba, 


odlatują do Paryża. 


U 
8 


Herszt bandy morderców 
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Z Wilna donoszą: ego wina została w toku dochodzeń 


d s e -= 
Zdarzenia i wypadki 
p. Wacław P. wystąpił przeciwko Ka-| Skutkiem tego po zewnętrznej stronie Z) R trodkiaj tatożż oeóleji zańiógo no 6 Dochodzenie w sprawie mordu przy | w całości udowodniona. LE 
sie Chorych ze skargą, zarzucając leka- policzka. uformował się groźny wrzód. | munikuje, że cały majątek nieruchomy socjaldemokra | tTAKCIe Raduńskim, ofiarą którego padł Sprawa dwóch pozcstałych współ == 
rzom Kasy zeszpecenie go skutkiem o- Dr. Szepelski, inny lekarz Kasy. do- | tycznego pisma „Vorwoerta* wraz z drukarnię i za- | 34-letni kowal Karol Parwicki, zostało | uczestników mordu 
peracji i pozbawienie go w ten sposób konał bez zezwolenia pacjenta oper: cji | i iowaniamy zostat przejęty przez mln. spr, wewn. | już ukończone. zostanie wyeliminowana | F 
widoków na karjerę życiową. Z powo- | tak niefortunnie, że policzek jest obec | Pr KR e: a Akta dochodzenia przesłano do pro|i przekazana sędziemu  śŚledczemu CE śwy: 
ò A pı 4! JE - SK a F : 4 a | mY: va Konocontirnt . ~ = 7 
du chorego zęba mądrości udał się on | nie zapadnięty z widoczną, SZpecącą |  (—) W czasie burzy, która zozszalała się nod kuratury Sądu Okręgowego celem po: |lem przeprowadzenia uzupełniające% prze 
do Kasy Chorych o poradę. a ordynują- przystojnego młodzieńca blizną Proces Gouville sur Mer, gdzie zorguntzowane byty koio- | wzięcia decyzji co do losu trzech spra: | Śledztwa dla wyjaśnienia  niektóryć ód 
cy lekarz. dr. Benoch, przeciął mu wrzód | odbedzie się w tej sprawie w najbliższym | nje wawacyjne dla dzieci s okolic Paryża, piorun u- | wców tej strasznej zbrodni. ważnych okoliczności, mających with ko 
ı dziąśle, nie usunął jednak < czasie, derzyt w grupę 180 dzieci, odbywających ćwiczenia Przed sądem doraźnym stanie głów“ | kie znaczenie dla sprawy. koś 
o gimnastyczna w polu. i a ość 
E= Dwoje dzieci í ich opiekun poniosło śmierć, 17 ny sprawca zbrodni Jufan Suckiel, któ- ETZ mias 
dzieci zostało kontuzjowanych. Stan ich jednak nie N 
d z dwiema 3 || e i Śró ł ikó 
| ciws 
(=) Upały w Hiszpanji trwają w dalszym cią opiec wśród nozowników 2 
O cago 
m |89 Toemperutura dochodzi w niektórych miejscowo- | 
4 z 5 C ściach do 4% st. w cieniu. W całym kraju zanotowa Kronixza Pogotowia Ratun<o wego Się ti 
ct ki porate neczn ó s 3 i, | 
Niezwykła ceremonja w więzieniu. e i > Ai e» 4 ŁÓDŹ, 12 sierpnia, W podwórzu domu Na ulicy Limonowskicgo w bójce pe D 
3 2. a" AB a ak A A A ny, RY. 04 SIANA, GOKU / ulic , , SŁ mieti prze: 
Warszawa, 12 sierpnia. W więzieniu | ministerstwa sprawiedliwości i funkcjo- | tów ratyfikacyjnych umowy niemiecko- polskiej w | P77Y ulicy GRAZ GL) ia PY DADA między kilku wyrostkami został ugodzon| mies 
śledczem przy ul. Dzielnej, na t rw. Pa- | narjuszów więziennych. sprawie wykorzystywania ubezpieczeń epołęcznych je | UY posz aj Stanisław „oddam wożni nożem w ramię ll-letni Józej Kaczorowiki drug 
wiaku odbyła się niezwykła ceremo- j | i 3 dnego paszą praca obywateli drugiego, Umowa | CA, ZUmiće aisy przy ulicy Ogrodowej 56. | zumieszkały przy ulicy Ślusarskiej 46, Ki t 4, 
f Poadbowalący w tom włęsiiniu od Formalności rozwodowe  mrzeprb' | wejdzie w życie dnia 1 września, Łabuza odniósł okaleczenia głowy i klatki czorowskiemu udzielono pomocy na stach Fam 
ebyw: M i ahe i y j , , : : z i Í 
nja FEDYWEJĘCY | ki Lieb z | wadzili rabini Kahane i Don. Żadna z (—) spływ kajakowy do morza został zakończony | piersiowej, Zawezwany lekarz miejskiego | miejskiego pogotowia ratunxowego, tych 
pewnedo czasu niejak) ieberman dwóc? tie rzjeł: tzin? r cere: |W Gduńsku w dniu wczorajszym. R" ; Í i 8 ca 
a - ~ dwóch żon nie wzieła udziału w cer »ogotowia ratunkowego o udzieleniu vago 
Krakowa, został rozwiedziony jedno- ial rodowym ( wiezień Licber m pog B a $s » 6 
zdaj Dicta poulai bonni moniale rozwogowvn wiezien „ICDET - (—) Tekst projektu konstytucji został już opraco | pierwszej pomocy, przewiózł oliurę wypad : 
cześnie z - „AK |_|. sorowadzony został ze swej celi Eget przez p. wicemarszałka s6jmu, Cara, caikow.« | ky do domu, W masarni przy uł, Franciszkańskiej 4$ które 
Lieberman znalazł sie w więzieniu | w stroi aresztanta. ża ań nad Ei sj gz kwietnia aż doę . s kd w czasie rąlunia mięsa przeciął sobie pr dzie! 
> mMin, »pdznjąc zresztą czę CZASU w Spale, T Peji í 
: rrea STEE ee 0 2 Akt rozwodowy został spisany na | gdzie korzystał zo wskazówek najwyższego czynnika Przy ulicy Kilińskiego 1:0 wypadł z ok | *8 dłoń 23-letni Stanistaw Andrzejak, reż (abu 
z powodu A nerzgaminie przez pisarza Rodałów. |" Polsce, Ten projekt dopiero przedstawiony sosta) | na l piętra 10-letni Józef Krup, syo dozo: nik, zamieszkały przy ulicy Kilińskiego "i eg 
wyłudzenia posagu Cerennnia trwała — Śrzeszto  zodziie giez) klubu BB. | po dyskusji snakceptowany. | cy, zamieszkały w tymże domu, Chlopiec od Lekarz pogotowia, po udzieleniu pie rwszćj M 
| a 8 c . w Szęzegi ojel y 0 H S x i i 
EAE R uk orró Lidharani  Gświidczyć: 20 Chida |, = (wg p ve aio ainn, Molaro — | niósł ogólne, na ezczęście lekkie obrażenia | pomocy, przewiózł Andrzejaka na kurucjł bez 
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Strzelnice. 


Przejażdżki łodziami. 


Bal maskowy w ogrodzie i na sali 


Iluminacja ogroda. Doborowa orkiestra jazz-bandow a. 


$ 
<> 


sensacyjne Zawody Sportowe Tani bufet 
Początek o godz. 4-ej po poludniu. 
DOKTOR Dr. med. Dr. med. DOKTÓR 


Speej. chor. wenerycznych, skór- 
aych, włosów (porady seksualne) 


Andrzeja 2. tel. 132 - 28. 


rzyjmaje od H do 11 runo ' od 6 do 8 wierz 
w niedziele | święta od 10 do 12 w poł 


L. BERMAN  t: 


eboroby skóroae, weneryczne 
powrócił 


+ moczopic owe. 
Speeisi sta eboró » waaerycznych 


akórnych i moczopiciowych NAWROT 32, tel. 213-18, 
CEGIELNIANA 15, tel. 149-07 *rzyjmuje od 8 -% rano i od 4-4 wiecz 


Przy|mate sd WŚ © 2 1) ONA w niedziele I źwietn ad 9 dn 12 w nat 
w n edziole i święta od godz. 9 — 1, 
Dis aiezamożnych «eny lecznic. VR. MED. 


M KLACZKO Doktór M. GLA ZER 
powróch. „He SZUMACHER| Uzzycanie dz 


Chor uszu, nosa, gardła i krtani 


Piotrkowska 99, telef. 213-66. 
Przyjmuje 12 — 11 od 6 — 7 po poł 


Choroby skórne ' weneryczne 


powóńócił telef. 185 - 49 


przyłma e od 13 — 2 i ed 7 — 8%: wiees. 


Ceny leczalcowe, Piotrkowska 5. lel. 148-62 w oiedziele i ów ęta ed 10 — 12 w poł 
Przy mue eodziennie od 1%, — 4 ppł 
Dr. med. od ó — Y ieri osy a | święta DR. MED. 
© — | woo 
t MAKOWSKI — cm nace (M, TAUBENHAUS 
powrócił ; 


Chor. kob ece i akuszerja 
Zgierska 11, tel. 246-09. 


Przyjmuje od 4 — 8 w. 


Śródmie ska 25 telef. 15002 


przy muje od 3-5 popoł. 


$> KANTOR 


pec, chorób skórnych, weserycznych 


opici 
e, wiać: : moczopiciowych 


przeprowadził się na ul 


RKO Piotrkowska 90 R. 
M ARK ÓW ICZOWA | teżetow 129-45 z f Y | R ih w Ba] $ 4 p 
Lawądzka 14 Przyjmuje od 8 — 21 od 6 — 8 wiecz. CHIRURG 


w niedziela i święta od 5 — 2 pe poł. 


Or, med. 


Z. STACHOWSKA 


akuszerja i choroby kobiece 
przeprowadziła się na 


Piotrkowską 153. tel. 


powróciła 
przyjmuje ed 2 — 4 i 6.30 — 8.30 więcz. 


telefoa 166-35, 
rzęlmułe od * do 16 rano ! od 3 da A wieczów 


powrócił 


UL. D-ra Sterlinga 22 (Nowo- Targowa) 
Telef. 174-42. ” 


DR. MFN. 


NIEWIAŻSKI 


«l Andrzeja 5. Tel. 159-40 
Choroby skórne, wansryczne, 
ı moczopłeiowe. 


Przęlmale od A do Il | or K do 9 op 
W miedziele | śmiela od 9—1 0, 


NIE PRZEPŁACAJCIE przy reperacji 
zegarków. Przyjmuję wszelkie repera- 
cje zeg. od 2:ch zł. szkło wieczne I zł. 
Fabr. zeg, Chronometre Piotrkowska 
Ne 116 


145-10 


NITECKI H LUBI C ZH, 


Bliższe szczegóły wkrótce 
UB WRECZEKKOW WG PTE KE ASS 
DOKTOR 


RÓŻANER 
Narutowicza 9. Tel. 128-98 


Choroby weneryczne, 
moczopłciowe i skórne. 


powrócił . 


Przyjmuje od 8- 10 rano | 6—9 po o. 


powrócił 
Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 
Cegielniana 7, — telefon 141-32 
Przylmułe od godz. %—10 12—2 8—8 wiecz 
W niedziele ! tunino nd 9 dn II rano 


Dr. med. Henryk 


ZIOMKOWSKI/w. BALICKA: 


Piotrkowska 200, (róg Pustej) 
Specjalista R TZ" Karar ie zzo g ej 


wo sierpnia 2 Choroby skórne i weneryczń 
6-go 2-4! = — 9 wiecz. powróciła 


któ Przyjmuje o = kobiety i dzieeł ed 1 de 
$OŁOWIEJCZYK rod 7 do 8 wiece 
Specjalista chorób wenerycznych Dr. med. 
i skórnych D R. F E LL E A. 
powróci powrócił 


Piotrkowska 99, tel. 144-92 


przyjmuje od 4 — 6 iod 8 — 9 wieczór 
Á m. M MM M OO 
DOK I OR 


REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopiciowych 
Południowa 28, te. 3201-93 
Przyrmuje od 6 — 11 rano od5 — 8 wiecz. 
w niedziele i św ete od 9 — | 


specj. chorób skórnych, wenę” 
ryczaych i moczopłciowych 
Traugutt S, telef. 179-89% 


Przyjmuje od 8 - 11 r I od 4 — 8 wiet 
W niedziele i święta 11 — 2 pp. 


Dr. med. 


położnictwo i choroby kobieć? 


Piotrkowska 99, 
tel, 213-66, 
Przyjm, codz. od 10—12 i do 5—8 po pol 


Ceny leczaicowe, 


SYKUŁA Stanisława zam. Trenknera 52 
zgubiła książeczkę Nr. 899.489 wydaną 
przez Kasę Chorych m. Łodzi, 


H.KLACZKOWA : 


ROZRZADU KOTOWICZ EO EA E E T 
mm NA SCENIE WIELKA REWJA ARTYSTYCZNA = 
FANTOWA LOTERJA Z WIELU CENNEMI FANTAMÍ 
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Nr. 221 


Nieznane szczegóły ze stolicy gangsterów. 


jonowe miasto-0gród. 


Niespodzianki powszedniego dnia w Ameryce. 


(zteromil 


ł Chicago w sierpniu. 

Faktem jest, że od końca do końca 
śwych przedmieść Chicago jest długie 
przeszło 70 mil, t. j. sto kilkanaście ki- 
lometrów, a więc mniejwięcej jak od- 
ległość Warszawa — Koluszki. A szero- 
kość maksymalna tego gigantycznego 
miasta wynosi 20 mil. 

Nic więc dziwnego, że np. w prze- 
Ciwstawieniu do New Yorku, jest Chi- 
cago tak obszernem, że człowiek czuje 
się tu swobodny i wolny. 

Dziś liczy Chicago wraz ze swemi 
Przedmieściami blisko 4 i pół miljona 
mieszkańców, stanowiąc po New Yorku 
drugie co do wielkości zaludnienia cen- 
trum Stanów Zjednoczonych. Mimo 
tych gigantycznych cyfr stanowi Chi- 
cago właściwie jedno 

wielkie miasto — ogród, 
którego styl psuje i to gruntosynie: 
dzielnica rzeźni i fabryk konserw, od- 
czuwalna* w wielkich połaciach olbrzy- 
miego miasta, 


Można jechać dłlugiemi godzinami 
bez przerwy w parkach Chicaga nie 


| opuszczając ich cienistych alei i rezer- 


watów leśnych ani na chwilę. Wieniec 
nieprzerwany opasuje całę miasto, sta- 
nowiąc przedmiot bezustannej troski i 
słusznej dumy ojców miasta. Łoży na 
ich rozbudowę nietylko magistrat: 
Wszyscy miljonerzy i ci którzy za ta- 
kich chcą uchodzić, a którzy, uciekając 
przed rozlewającą się szeroko falą mu- 
Tzyńskiej ludności, budują nowe dziel- 
nice zewnątrz miasta — starają się o 
należyty wygląd tych parków i prze- 
pięknych bulwarów, z których jeden, 
Michigan Boulevard, ciągnący się dzie- 
Siątkami kilometrów nad jeziorem tego 
imienia należy do najpiękniejszych alei, 
ra świecie. 

W tak ogromnem mieście, zajmują: 
cem blisko 3000 kim. powierzchni od- 
grywają bardzo ważną rolę Środki ko* 
munikacyjne. Jest ich bardzo wiele: od 
staroświeckiego i — jak prawie we 
Wszystkich miastach amerykańskich — 
brudnego i niewygodnego tramwaju po- 
przez autobusy aż do mknącej z szyb- 
kością 80 klm. "na godzinę kolei élek- 
trycznej: Illinois Suburban Electric. 

olei podziemnej Chicago nie posiada. 

a za to, podobnie, jak New York, ku 
ntrapieniu wszystkich mieszkańców ulic, 
Przez którą ten środek lokomocji prze” 
iega, t. zw.: „Elevated“, kolej nad- 
Ziemną. Jest to kolejka, której 1—5 wa- 
£onowe pociągi biegną nietylko szybko, 
e z nieznośnym hukiem po wiaduk- 
tach na wysokości 1—2 pięter nad ulicą. 
od wiaduktem odbywa się normalny 
ruch uliczny. Ulice, przez które biegnie 
»elevated* j są w dzień mocno przy- 
tiemnione. 


— 


Komu może się zachcjewać po- 
dobnych  głupstw? — dociekał lubo 
Tichy lekkie, delikatne starały się pie 
ŚCić go przy ocieranfu. 

Gdy wreszcie doszedł kto jest 
Sprawcą. ale ponieważ sprawiało mu 
ło niesmak — lekko odsunął jej nogę; 

na Sopicką tak spożrzał, że ją znie 
chęci! do dalszych prób. 

— Co sobie ten diabeł myśli? 
przesłała pod jego odresem mile zapy- 
anie, Jak w takim razie mam się za- 


— 


; Pustej) Wa. by mu okazać, że mi się podo- 

erycza* | Kilka doświadczeń powiedziało dej, 

j k nie dojdzie z nim utartą drogą do 

je! ed 1 dł A chciała ja sobie zjednać za 

elką cenę gdyż jako znawczyni 

= | "Dodziewała się znaleźć w romansie Z 

gm przyjemność, jakiej nie zaznała 

PRE Jego wartość moralną uważała 

Ą E Piwnic za przyprawy, które czyni: 
(V grę jeszcze ponętniejszą. 

Po zakończeniu jednego sporih WY- 

1 went liknat drugi. Wine ponosita wódka, któ 

owych S wszystkich usposobiła  wojowniczo. 

179-8% | >Powodował go kapitan, poruszając nie 

n 8 wio” e. Według zdania kons 

'2 pp. policji formacje wojskowe i cywi- 

E źle do defilady ugrupowano. Kapitan 


OwA: 


kobiec? 
9, 


5—8 po p°! 


Wstawat, że wszystko było jak należy. 

O rozmowy wtrącił się Polluks. Dzi: 

pić się najpierw począł jak im wogó- 

chce się toczyć o to walkę słowną. 

kz — Moi panowie — tłumaczył — łu- 

zie nic głupszego nie mogli wymy- 
nad tego rodzaju komedię: 


Franciszek Hornik. 
4 (Œ. Wrzos). 


Współczesna Sodoma 


POWIEŚĆ. 


Komunikacja jest, szczególnie dla 
przyjezdnego drogą: tramwaj 7—10 cen- 
tów, autobus i elevated 10 c., kolej pod- 
miejska 10—30 c., zależnie od odległo- 
ści. „Tubylcy* mogą kupować bloczki 
abonamentowi, które dają opust do 
50 procent. 

No i wreszcie, jako najważniejszy 
Środek komunikacyjny: auto prywatne. 
Ulice asfaltowane (przedmieścia mają 
najładniejsze ulice), taniość wozów, ta- 
nia benzyna (zwana tu gazoliną albo 
krótko: gaz) — pozwalają setkom tysię- 
cy ludzi mieć własne auto, które tu nie 
jest żadnym luksusem. 

Chicago jest najmniej amerykań- 
skiem miastem, jeżeli uwzględnimy 
skład jego ludności. 

Dziś liczy Chicago: blisko 500 tysię- 
cy Polaków, 400 tysięcy Niemców, 350 
tysięcy Żydów, po 200 tysięcy Cze 
chów, Włochów, Szwedów i Irlandczy- 
ków, Liczba Murzynów podwoiła się w 
ostatniem dziesięcioleciu, dochodząc do 
300.000. 

Ta przewaga elementu nieamery- 
kańskiego stwarza dziwnie prężny ele- 
ment o wielkiej sile twórczej. Z opinią 
Chicaga liczą się bardzo w Stanach 
Zjednoczonych, a głos gubernatora sta- 
nu Illinois, na którego terenie leży Chi- 
cago (Stolicą tego stanu jest dziura pro- 
wincjonalna, Springfield) Henry Horner, 


Z orłami 


w zawody. 


Nowe modele szybowców, 


lotach dystansowych jak i długotrwa łości 


MEZRRUWECZA 25 


— To nie głupota, ale błażeństwo, 
niebylejakie — popierał Kastor który 
nie umiał milczeć, gdy przemawiał je- 
go kolega. 

— Czy inaczej bowiem można na- 
zwać skakanie mfzernych pokrak przed 
nadętymi i napuszonymi dygnitarzami; 
oraz dekorowanie domów dywanami» 
które przedtem depcze się nogami. 

— Dajże pan spokój — przerwała 
gospodyni domu. Pan widzi pod wszy- 
stkiem tylko nawóz, a nie piękno, To- 
dzące się na nim. Podobne parady pod* 
noszą ducha. Człowiek, patrząc na nie, 
napełnia się godnością i staje się dum- 
wym ze siebie. 

— Wszystko to jednak błażeństwo 
— trwał w uporze. 

— | głupota — uzupełnił nieodłącz- 
ny towarzysz, 

— Mechże będzie jak chcecie pano- 
wie — zgodziła się przekonana o bez: 
skuteczności swoich usiłowań. 

Gospodarz domu podsunął się tym- 
czasem do Rozmiacha. Podchmielorty 
cośkolwiek. chciał poruszyć swój ulu- 
biony temat. Wszyscy  zebrami, prócz 
Rozmacha znali już dobrze historię je- 
go bohaterstwa wojennego i niechętnie 
jej słuchali, 

— Romku, słyszeliśmy już to tyle 
razy — wtrąciła pani Sopicka z wy- 
mówką. 

— Pan Rozmach» dowiedział się o 
wszystkiem dopiero z moich ust, u 


.sprawiędliwiał się Sopickt 


| Chociaz 
|rzeź, muszę się przecież 


„E CH O* 


należy do czołowych polityków stron- 
nictwa demokratycznego w całem pań- 
stwie. 

Z Chicago wychodzi też ruch, doma- 
gający się ponownego otwarcia bram 
Ameryki dla — ograniczonej coprawda, 
ale przecież — imigracji. 

Siedzibą miljonerów* jest Chicago. 
Olbrzymie fabryki, które tu się rozwi- 
nęły, centrum giełd towarowych i rolni- 
czych, centrala kolejnictwa — to wszy- 
stko stanowi o ponadprzeciętnych ma- 
jątkach wielkiej części mieszkańców 
młodej metropolii. Ale większą jeszcze 
jest nędza, która w kleszczach swych 
trzyma miliony. 

To też tu głównie rozwinął się ban- 
dytyzm, którego synonimem stało się w 
przebiegu ostatnich lat Chicago. 

Nie każdy mieszkaniec chicagoski 
jest odrazu — Al Caponem, ale wielu 
bardzo wielu go. tu nietylko adoruje, ale 
na swój sposób, gorzej lub lepiej na- 
śladuje. 

Jot. 


ODCISKI 


| ZCRUBIAŁĄ IKÓRĘ i BRODAWKI 
\ USUWA REF BÓLU i BELPOWROTNIE 


„> KLAWIOL 


„ AP, KOWALSKI 


które osiągają coraz lepsze wyniki zarówno w 


utrzymania się w powietrzu. 


— No dobrze już, dobrze, Dajże jed, 


nak wojnie spokój. Jest to jeszcze wspo 
mnienie zbyt świeże. każdemu niemal 
zwwo stojące w oczach, i bolesne ra- 
czej, niż mteresujące. 

— Przeciwnie, rad poruszam po- 
dobny temat — zaprzeczył Rozmach. 
przeraża mię taka masowa 
przyznać 
że życie frontowe przypadło mi do 
smaku dla swego urozmaicenia. 

— Wylika z tego, zabrała głos So- 
picka, że w człowieku, najładniejszym 
i najkulturalniejszym nawet, może się 
czasami odezwać zwierzę, jego, łak się 
wyrażę oklepanym  frazesem, pierwot- 
na natura, 

A że Rozmach okazał zajęcie się jej 
wywodami odsunęła się zupełnie od 
Ritmana, i całą duszą oddała się tej po” 
gawędce. 

Bo też wreszcie udało jej się dopiąć 
swego. Długo kombinowała, jaki przed- 
miot poruszy. z nim, by poznał jej inteli- 
gencję. Dotąd nie mogła znałeźć nic 
odpowiedniego. Była przekomaną, że 


Ą s s '4 H „ | 
na niczem zejdzie drugi wieczór. Aż śl, 


przyszedł z POMOCĄ, swoją ważnego poglądu na sprawy czysto ży- 
znudzenia powtarzaną, 


sam mąż 
oklepaną í do 
historią, Postanowiła go olśnić, 
wykazać przed nim zasób wiedzy i wy- 
soką miarę ogłady. A wiedziała używa- 
jąc już nieraz skutecznie owego. Sposo- 
bu, że ma jej na tyle abv nietylko za- 
interesować ale także oczarować Roz- 
macha, 

Pragnęła go nastawić: w ten spo- 
sób, by nabrał przekonania, że jej przy 
padają do smaku nietylko sama płeć i 
gładkość lica mężczyzny. Usiłowania 
jej dążyły do podniesienia Swojej Opr 
nii w jego oczach. Spostrzegła, że je- 
go krytyka wypadła dotychczas ujem- 
nie. Widziała, że nie był bardzo zbudo- 
wany jej przedmiotem miłości: Ritma- 
nem, szczególnie, gdy ten objawił swo 
je pornograficzne upodobania, 

— Tak, ona mu da teraz do zrozu* 


«r y 


IGiełda potworków w Hamburgu. $ 


MMM Dochodowe kaleciwo upośledzonych. 


Nie zważając na kryzys i zniknięcie 
kilku znanych przedsiębiorstw  cyrko- 
wych, które ostatnio wędrowały po Eu- 
ropie, potworki różnego rodzaju, jak zwy 
kle są wysoko cenione na międzynaro- 
dowej giełdzie fenomenów w Hambur- 
gu, Niedawno na giełdzie tej zostały pod 
pisane kontrakty na przyszły sezon. 

Wśród zakontraktowanych potwor- 
ków jest kilku „artystów“ światowej 
sławy. między którymi wyróżnia się 
rodzina Haagów. Niemiec stary Haag, 
będący głową tej rodziny 

„gumowych ludzi”, 
30 lat temu występował w cyrkach ca- 
łego świata ze swym oryginalnym nu- 
merem. Skóra jego wyróżniała się ta- 
ką ruchliwością i elastycznością, że po- 
zwalała mu bez trudu naciągnąć ją 
naprzykład z czoła na  podbró- 
dek. Haag miał czworo dzieci, z których 
tylko jedno odziedziczyło po ojcu wraz 
z jego imieniem gumową skórę. Wystę- 
puje on obecnie na cyrkowych arenach, 


jako Harry Haag Il i wzbudza podziw wi | 


dzów jeszcze ciekawszą właściwością 
swej skóry: mianowicie, może on wy- 
ciągnąć 


skórę na łokciu 

na odległość 12—15 cent į zawiesić na 
niej wielkie ciężary. Haag II też ma 
syna, który posiada podobną cechę, i 
stosownie do życzenia ojca będzie kon- 
tynuować karjerę, zapoczątkowaną 
przez dziada, lecz po uprzednim ukoń- 
czeniu studjów w Monachjum. 

Zupełnie inną osobliwością odnacza 
się niejaki Zalu, na którego przechod- 
nie ulicy nie zwracają wcale uwagi, acz 
kolwiek 

posiada ogromny brzuch. 
Lecz na cyrkowej arenie grubas ten 
wzbudza wielki podziw, połączony ze 
wstrętem, gdyż z brzucha jego wvła- 
nia się miedorozwinięty potwór bez 
głowy, u którego widoczny jest tułów 
z kończynami, poruszającemi się od cza- 


su do czasu co właściwie wywołuje zro- 
zumiałe obrzydzenie. 

Zalu był poddany długotrwałym ob- 
serwacjom i studjom, w rezultacie czego 
|srótadorowia orzekli, że powinien on był 
| się urodzić, 
| jako bliźniak, 
razem z potwornem niemowlęciem płci 
| żeńskiej. Z przyczyn bliżej nieznanych, 
drugi bliźniak pozostał w stanie szcząt- 
|kowym i zjawił się na świat Boży, iako 
|dodatek do Zalu. Ta dziwaczna para 
ukazuje się publicznie pod nazwą Za- 
lu i Zala". 

Zala — to niedoszła siostra Zolu, któ 
ra obdarzyła go przykrem kalectwem, 
|lecz krzywdę tę natura wynagrodziła 
mu intrantnym sposobem zarobkowania. 

Trzecim okazem tych tworów jest 

„człowiek z ptasią głową”. 
Właściwie mówiąc, ten epitet nie jes! 
ścisły, bowiem potwór ten posiada zu: 
pełnie normalny tułów i kończyny. tył- 
ko ma głowę rozmiaru główki roczneśc 
dziecka, Przypomina ptaka dzięki te- 
mu, że nos jego rozrastał się, doszedł- 
szy do olbrzymich rozmiarów, pomimo 
skarłowaciałości głowy, która, prawdo- 
podobnie, nastąpiła naskutek zaniku 
gruczołów rozrostowych. 

Nie ulega wątpliwości, że ten czło: 
wiek z niedorozwinięta głową jest u- 
pośledzony na umyśle. Oficjalnie zawie- 
ra kontrakty w jego imieniu rodzina. 
pomimo tego że ma już 50 lat. 

Ciekawym. zjawiskiem tego unikatu 
jest 


zwierzęca żarłoczność, 
do tego stopnia, że jeżeli nie otrzymuje 
żądanego pożywienia, wówczas pełza w 
kąt pokoju, warczac i odmawiając ww]: 
ścia na arane. Zwabić go można jedynie 
zapomocą okazania mu dużej miski z 
makaronem. wzólędnie bochenka chleba 
Kolos*lne zyski 
ciągnie z jego ułomności liczna rodr'na 


Fałszywe zaświadczenia obrazów. 


FEEUE:TNTETN 
W berlińskich artystycznych kołach 
i wśród antykwarjuszy ogromną sen- 


sację wywołało oskarżenie znanego 
eksperymentu w dziedzinie sztuk pięk- 
nych i starożytnych pamiątek profesora 
Alojzego Hauzera. Ten niemiecki uczo- 
ny znajdował się na służbie  państwo- 
wej, zzajmuiąc wysokie -stanowisko -kon= 
serwatora przy muzeum narodowem. W 
związku wydawanemi przez niego o- 
rzeczeniami rozpowszechniły się słuchy 
o świadomie 
fałszywych zaświadczeniach 

niektórych obrazów, za co dostawał so- 
wite wynagrodzenie od handlary tych 
dzieł. Obecnie stwierdzono, że profdor 
Hauzer wydał kilkaset niesumiennych 
opinij, świadomie wprowadając w błąd 
nabywców. 

Małowartościowym obrazom pendzla 
nieznanych malarzy znawca - oszust 
wydawał świadectwa, stwierdzające 


mienia że dom jej, stał się nietylko 
miejscem schadzek — myślałał 


— Postaram mu się okazać, Że tu 
także potrafią poważne tematy poru- 
Szać. że tu gromadzą się również lu- 
dzie naprawdę kulturalni, a do niej sa* 
mej igna dusze artystyczne. 


— Niejednemu dodałam polotu, a u 
innych podnieciłam ambicję. Że niektó 
rzy opuścili skrzydła? To już ich wi 
na. Dlaczegoż, czując w sobie sła- 
bość woli i brak sił, rwali się do rze- 
czy, przechodzących. ich zdolności. — 
A że ciało przytem oddaje? — Każdy 
powinien ją zrozumieć i usprawiedli- 
wić, że milość bez pieszczot nie zdoła 
się obejść. Przewinienie to musi zbled- 
nąć wobee dobra, które uczyniła. 


I rzeczywiście zdołała go olśnić, 
Odsunęła męża a raczej on sam się wy 
cofał, że pod tym względem jego wia- 
domości dochodzą do zera. Przecho* 
dziła z jednego zagadnienia na drugie 
potrącając nawet o filozofię. 

Rozmach przyznał jej głębie my* 
ale równocześnie odkrył brak po- 


ciowe. 

Ritman powodowany zazdrością 
podsuwał się do mich kilkakrotnie. 
Przekonawszy się jednak, że nie ro- 
mansują odchodził uspokojory. Wyra* 
ził jedynie zdziwienie, że chce im się o 
podobnych głupstwach rozmawiać, 

Sopicka, zajęta Rozmachem, nie sta- 
rała się Ritmana zatrzymywać. Przy- 
chodził bowiem okres, kiedy zaczynał 
się stawać nudnym. 

Widząc jei szczere usiłowamie w 
kierunku poprawy swej opimji Roz- 
mach uczuł się zadowolony. 

Czas, urozmaicony jadłem, trunka 
mi. śpiewem, muzyką i flirtem prze- 
szedł szybko. Po północy poczęli nie- 
którzy wstawać od stołu okazując chać 
opuszczenia —-*cjnnego domt, 


Kłopoty dyrekcji muzeów. 


KZT PRZ Na 
autentyczność arcydzieł 
wykonania Rembrandta, Kubensa. Van- 
Dyka i innych mistrzów. Afera berliń- 
skiego profesora zatacza coraz szersze 
kręgi, i w tych dniach aresztowano k'l- 
ku znanych niemieckich antykwarjuszy, 
mających bezpośrednią styczność z w“ 
rafinowanym: oszustem, Ciekawe, . *e 
przez szereg lat na podstawie zaświad- 
czeń Hauzera i z jego polecenia duże 
obrazów zostało nabytych przez różne 
zagraniczne muzea, w szczególności za* 

profesor Hauzer cieszył się opinją 
nieomylnego znawcy w Londynie. 
Obecnie wszystkie te muzea czeka 
żmudna praca ścisłej kontroli nabytych 
ostatnio rzekomych „skarbów“, Praw- 
dopodobnie, wszyscy poszkodowani zgło 
szą swe pretensje drogą sądową dla po- 
|wetowania olbrzymich strat, jakie po- 
nieśli przez sprytne manipulacje pomy- 
słowego fałszerza. £ 


— Na przyszłą níedziełę zaprasza- 
my do siebie wszystkich tu zebranych 


— odezwali się Schlangerowie przed 
pożegnaniem. 

En Ja nie mogę skorzystać z ponęt- 
nej propozycji — wymawiał się ama: 
tor:śpiewak. 

— My również — zawtórowali 


Kastor i Polluks, a za nimi czterej if- 
ni, dla których jedynie Sonpickich dom 
przedstawiał jaką taką wartość. 


Leon Rozmach poszedł równie? 
ich śladem. Nie miał bowiem zamiary 
rozszerzać kręgu swoich znajomości 
Do Sopickich przychodził dla modelu 
a tam? 


Z trzydziestu kilku osób — przy 
rzekło swoją bytność u mecenasów łą- 
cznie z gospodarzami domu coś ponad 
16 osób. s 


Przed odejściem Rozmacha Sopicka 
poczęła go namawiać, by ich odwiedził 
zaraz następnego. dnia, 


— Bardzo byłoby mi przyjemni. 
ale nie mogę — odpowiedział. Nie po' 
zwala mi na to pilna praca. Na środę 
sam się wpraszam, oświadczył, skori 
do próśb żony przyłączył się maż. 


— Z nami proszę nie robić ceregie 
li. Dla naszego dobramego kółka otwie- 
ramy dom codziennie, a sądzimy, że 
pan zechce nam również ofiarować 
swoją przvłeźń, 


„Biegański i Gromajski odprowa- 
dzili Rozmacha pod jego mieszkanie 
Kiedy usiłował wymówić się od takie- 
go zaszczytu, wy: furmaczyli mu ze śmie 
chem, by nie był zarozumiały, bo nie 
«ią dla niego. Nęci ich jedynie krótki 
spacer, cudna noc i silny zapach bzów. 
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erha 28 stohy. 


wycie Warszawy w kilku 
wierszach. 


W kotsisarjacie rzadu odbyła się kon. 
lerencja w sprawie zwależańia żebractwa 
w stolicy. W konferencji wzięli udział 
tzedstawiciele wydziałów opieki komisat- 
iatu i zarządu miejskiego. 


* > + 


Na 1000 złotych grzywny ż žamiāħią 
na 30 dni aresztu skażało starostwo gró* 
dzkie właściciela mydlarni przy ulicy Wi 
dok 16 Stanisława Sosnowskiego za upra 
wianie nielegalnej praktyki felczerskiej. 

* ` + 

Przybyła do miejskiego Ogrodu Zoo 
logicznego w Warszawie para kangurów 
z ogrodu pożnańskiego. Okazy te ogród 
warszawski uzyskał drogą wymiany. W 
leń spatób posiada ön już obecnie 4 kan 
aury, parę gatunku olbrzymiego (dótych 
zasową) i parę galuńcu czerwonego. 

REA 

Cieplejsza pora, sprzyjájąca space- 
rófń, przyczynia się dò coraz większego 
zaśmiecania miasta prźez przechodniów, 
dla których uliczne kosze do śmieci jakby 
nie mlnicją. świeżo ukarały władze policyj 
ne za zasmiecanie ulic || osób grzywną 
tezwzaględną. 


d * 

Wobec zriaćżnti podwyżki ceny mąki 

i żyta, komisarz rządu m. st. Wartzewy 
po porozumieniu się z cechem piekarzy 
wyraził zgodę na pedniesienie ceny chleba 


rytlowego oraz silkówego i fAżoWefo. 
. : s 


Cennik robót wodociągowo-kanalizacyj 
nych wymaga znacznych uzupełnień i obni 
żenia ttawek, Od czasu opracowania go 
w roku 1927 podlegał on wielu zmianom 
w zależności od ceh materiałów i roboci* 
zny. Obecnie nowych zmian dokona komi 
sja; złożona z przedstawicieli wodociągów 
i kanalizacji, sekcji mechanieżnej, kontroli 
miejskiej oraż Związku przedsiębiorstw 
urzadzeń zdrowotnych 


s 

Naczelnik wydziału opieki społecznej 
zarządu miasta postanowił wypłacić w ro- 
ku szkolnym 1933/34 zapomogi z zapisów 
ka. Anny Mazowieckiej 18 chłopcom, u* 
częszczającym do zakładów naukowych 
w Warszawie (ze szkół średnich) celem 
umożliwienia in ukończenia tych żakła* 
dów. Zapomogi wypłacane będa uczniofh 
przebywającym w Bursach Zakładu „Po 
moc dzieciom i młodzieży z Kresów". Bur 
aè Rzemieślniczej, Centralnego Związku 
osadników, Bursach im, Marszałka Pił- 
sudskiego i im. Staniszewskiego óraż za: 
kładach: św. Anny. Gniazd <ierocych: 
Nasz dom, Wydziału robotniczego i Kò 

Polek. 


KRATECZKI. 


pisali, mówili, że w parkach miejskich jest 
ciemno, że gwoli bezpieczeństwa publicz: 
nego należy parki oświetlić, ale zapom* 
nianó zupełnie zapytać o opinję stronę naj 
bardziej w parkach zeinteresowatą, mia* 
nowicie: paki. Z. tej bowiem strony mam 
obecnie wiele zażaleń. Przychodzą do 
tanie moi młodzi źnajomi i przyjaciele i 
narzekają: 

Bój się Boga — powiadają — 
masz pojęcie cô ram zrobili teraz w par* 
kach? 

— PD, 

— Założyli światło. Powiadam ci, u 
Poniatowskiego widniej niż na Piotrkow 
skiej. 

— To bardzó ładnie. Gdzież powód 
do zmartwienia? 

— Jak to odrazu widać, że jesteś 
skromny, solidny i wyszedłeś z lat młodo 
ści, Człowieku, żastanów się tylko a zto” 
zumiesż jaka to tragedja dla parek świa: 
tło w parku, Gdzie mamy się podżiać my, 
którzy w zacisznej, ciemnej alejce spędza- 
liśmy długie chwile z „nią”, chwile tak 
przyjemne i bezpieczne. nikt nas nie wi: 
dział, nikt nam nie przeszkadzał. Przeciw 
nie, każdy starał się zająć odleglejszą ław 


A dzisiaj? Wszędzie światło, Niema już 
poco chodzić dò parku. Niema już celu 
zawierańia znajomości przygodnych z 


bisz? 
Sprawa jest rzeczywiście poważna, to 
też pełen troski i umiłowania młodego po” 


ha miejscu (nie byłem już w parku Ponia 
towskiego ż 15 lat), ale zasiegnałem opt 
nii fachóweów, I tak młody aplikant Sta- 


taka beznadziejna. Przeciwnie, w pa 
Poniatowskiego jest podobno 


do którego 
tam z powodzeniem robić to samo, 


są jeszcze również zaciszne alejki, słabiej 


Z Wilna donoszą: 
Na rynku w 
pnie krowy 
dów. Targu prawie dobił 
$arlański, Ale w ostatniej chwili nad- 
szedł Szloma Krywicki z syfietm, — 
z tmiejśca podwyższył cenę 
ża krówę i kupił ją. Asarlański nie po- 
siadał się ze złości. Wpierw posypały 


Olkienikach przy ku- 
spotkało się dwóch kup: 
Mowsża A- 


się wyżwiska | przekleństwa, 
dresem konkurenta, a następnie 
lański uzbrojony w 


Asar- 


sprężyfłówy Nóż 


kę, aby nie przeszkadzać sobie 1 innym: | 


Bohaterski pi 


Burda w komisarjacie. 


Ludziom nie można dogodzić . Prosili, | oświetlone 


sio PI. twierdzi, że sytuncja wcale nie jest | zalał „w drebiezai*. W stanie nieprzytom 
ku | ności przyprowadzono gó dò IX komisar 
jakiś plac | jatu pp. gdzie w pewnym mómencie Sta* 
zabawowy dla dzieci z huśtawkami itp. |vio tylko poto odzyskał przytomność, aby 
światło nie dociera 1 można | uderzyć w główe i twarz posterunkoweęć 


co | 


przedtem robiono na ławkach, Pozatem | mań 


M Sza) rozgniewanego kupca 


| 


„E CHO 


jak. 


a — wreśżcie ponieważ 
lampy są żawieszone nisko. Światło nie 
rozprzestrzenia się i poza ławką, na zielo* 
nej trawce dosyć jest mrocznego miejsca. 

Inny „spec“ od parków, Fajkiewicz 


|pochwalić się może jeszcze lepszym roz- 


wiązaniem z uroczą Iwonką, a mianówi- 
cie, jak twierdzi, istnieje w Łodzi znako 
mity, śliczny, 1 szczęśliwie skromnie oświe 
tlony park „Źródliska”, który znakomi* 
cie zaspakaja potrzeby miłosne młodych 
ludzi. 

Udzieliłem więc potrzebnych młodym 
ludziom informacyj, oczekująć wyrazów 
wdzięczności i zapewniając, Że žāWwsžé £0 
tów jestem służyć im życzliwa radą star* 
szego, doświadczeńszego kolegi, przecho* 
dżę do historji pewnego głupiego pijaka, 
chociaż może wolałbym teraz, tak wy. 
siedzieć w parku Poniatowskiego ćży 
„Źródliska”* i martwić śię, że na Świecie 
jest za dużo światła, 

ZAWADJIAKA. 


Stanisław Domański z ulicy Aleksaa- 


|dryjskiej 31 lubi popić. W tem nie bylo“ 


by nic zdrożnego, gdyby Śtasio pić potra- 
fit. Niestety, Stasio niema zielonego poję* 
cią o piciu wódki i dlatego stale się zale- 
wa: Już kiedyś żona Stasia, stając w ja“ 
kiejś tam sprawie jako świadek przed 
sadem (w związku z pijaństwem Stasia) 
musiała publicznie, ze wstydem i krwa- 
wym rumieńcem na twarzy, opowiadać o 


dziewczynkami, bö co ż nia potem Żro* | pijackich Mistoryjkach Staśia, 


== Czy pani odrazu zauważyła, że 
waż pani jest pijany? 


-—— Odrazu, proszę wysokiego trybuna 


kolenia nie zbadałem wprawdzie sprawy | lu to nie, ale kiedy poprosił 6 lusterko że- 


by zobaczyć, czy om, tö jest naprawdę 


Przed kilku dtiami skazańo 22-le- 
tniego, Bronisława Schochowa na je: 
den rok ij trzy miesiące więzienia, za 
kradzież roweru nadmieniając, żę mło- 
dzieńiec ten był już 

13 razy karany. 

Ornegdaj odbyło się w tutejszym są 
dzie grodzkim nowych pięć rozpraw 
przeciw temu osławiońemu złódziejo- 
wi, 6 kradzieże i oszustwa, Aa każda z 
nich zakończyła się wytoklem zasą- 
dzżającyf. 

I tak: za kradzież roweru otrzymał 
15 miesięcy więzieńia; w drugiej roz- 
prawie również za kradzież roweru 
dostał fównież 15 miesięcy; za sprze 
miewierzeńie waliży, pówierzonej mu 
do 6dnieśsieńia na autobus, 15 miesięcy 
więziemia; za Ssprzeriewierzehie wagi 
14 miiesięcy więzienia, 

W piątej sprawie oskarżony był ð 
zamiańe krowy, a mianówicie! Gospo- 
darfz Tadeusz Cleczka w Koronowie 
powierzył mu krowę, którą mial ode 
prowadzić do znajomegó. Cieczki w 
okolicy Bydgoszczy. W Bydgoszczy jë- 
dnak Schochow spotkał lakiegoś wie- 


Z Litblina donoszą: 

Postertńek policji zauważył w fos 
cy między Rusihowicami a Czarńym 
Lasei, w pow. Liblinieckim, 5 podcj- 
rzańńych osobników, uciekających 

z pełnemi wórkami. 

W toku pościgu zarządzonego ża 

zbiegami policjant zranił jedńegó z 


[Niepoprawny recydywista. 
a WYATT GRE 


Zniwa bez siewu. 


Wybryk przed sąaem. 
śniaka, który prowadził ha targ swē* 
ją krowę, zamierzając ją sprzedać, a 
kupić sobie inną. Schóochow wszedł Z 
owym wieśniakiem w transakcję i za 
Mienił się ż nim na krowy, przyczem 
otrzymał 20 zł. dopłaty; zamienioną 
żaś ktrówę odprowadził według wskā- 


żatńia prźcez Cieczkę. Był tak bezczele 
üy, Że całej tej tranzakcji dokońał W 
oczach policjanta. Sąd ża te sztuczkę 
wymierzył mu również 15 miesięcy 
więzieńia. 

Rażem więc, z doliczeńiem poprze: 


dniej kary, skazańy został na 7 lat i8 
miesięcy. 

Przy odczytaniu mu ostatniego wy 
róku, był już tak żirytowańy, że pó 
zwolił sobie na głośną uwagę pód a* 
dresem sądu: „psiakrew, człowiek nie 
jest bydłem, nauczcie się raz sądzić'! 

Sędzia p. Tuszówski zaaplikówał 
mu z miejsca za ten okrzyk 3 dni twaf 
dego łoża, prżyczem przesłał sprawę 
do dalszego urzędowańia prokuratorós 
wi. 

Ten już chyba stanie się stałym lo: 


katórem kryminału. 


Nocne zbiory na cudzem polu, 


nich, niejakiego Franciszka Wieczór* 
ka z Rusinowice, który zdradził nazwie 


ska swych wspólników. W töku dos 
chodzeńi ustalońó, że osobnicy ci nA 
polu Kuby z Sadowa kilami wymłós 


alli 
bą, 


żyto ij zamierzali le zabrać # 80 


ZZ Z ŚĆ AI ACL 


MEZEM Wesołe życie „ząstępców* adwokata. 


Niespodzianka po urlopie. WEE 


on, to zauważyłam. 


i , , Z Bydgoszczy donoszą: 
Dnia 25 czerwca Stasio tównież się 


Gdy kota niema w domu, to myszy 
hulają” — mówi przysłowie, a trafność 
jego stwierdził najlepiej p. adwokat 
dr. Drwięga, zamieszkały przy Starym 


Rynki. 
P., Drwięga zatrudniał u siebie w 
Sad Grodzki skazał Stanisława Do» | Charakterze registratora niejakiego 


Kamińskiego oraz pewnego młodego, 
początkującego bluralistę, 

Jak się tam ta dwójka sprawiała 
podczas obecności p. Drwięgi w domu 
nie wiemy, ale gdy p. D. wyjechał na 
kuracię do lwonicza, chłopaczkowie 
używali „całą gębą”. — 


skiego na / dni aresztu. 
Jerzy Krzecki. 


rzucił się ma Krywickiego i jego syma Doroblll sobłe klucze 
Znajomi z trudem uchronili napadnię- | do biurka swego chlebodawcy | ezer- 
tych od razów. Na miejsce zajścia | pāli z niego, lak z rogu obfitości. 

| przybyli dwaj posterunkówi, którzy Gdy p. Drwięga wrócił z kuracji, 


pod a-, szkodzemia ciała, Asarlańskiego zatrzy- 


Wojna o = 
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MICHEL CANDIE. 


Motywy zbrodni. 


— Niechże pani poda nam wreszcie 
przyczyny, które pchnęły panią do tej za 
równo potwomej jak niezrozumiałej zbro 
dni! — zwrócił się prezes Sadu Przysię* 
głych do oskarżonej z pytaniem, 

Głos jego brzmiał łagodnie, po ojcow 
sku niemal. 

W rzeczywistości bowiem czuł w głębi 
duszy wielką litość dla tej wątłej,: drob- 
nej skromnie ubranej kobiety, której 
bladą twarz krepa żałobna czyniła tra“ 
giczną, 

Henrbstte Morm milcząc  zaciskała 
nerwowym ruchem dłonie na kratkach są 
dowych: konwulsyjne tkania dławiły ją. 

Temi rozpaczliwemi łkaniami odpo 
wiadała niezmidnnie sędziemu śledezemu 
i obrońcy swojemu, Żaden z nich nie zdo- 
łał wydobyć z niej nie, coby rzucało świa 
co na tajemnicę okrywająćą dramat, 

Słynny adwokat straciwszy nadzieję 
strzymania ód  zabójczyni jakichkolwiek 
danych na których mógłby oprzeć śwą 6* 
bronę zamierzał już wystąpić 2 Wwżrusza 
iaca mową mającą dowieść, że namiętność 

uniesienie były sprężyna zbrodniczego 
czynu jego klientki. Argumenty na które 
iad przysięgłych rzadko kiedy bywa obo* 


ietny. 

Jakże trudno jednak było w danym 
wypadku zastosować atut ten jako podloże 
zabójstwa! Atut tak łatwo wychkający 
łzy audytorium. Według zeznań wszyst 
kich świadków pan Gustaw Morin małżo 
nek i ofiara był pięćdziesiecioletnim, ci* 
chym i spokojnym mężczyzną. Życie p 
dził najregularniejsze w świecie, Dziwa 
trochę, był jednak wzorowym meżem i do 
biym z kościami człowiekiem. 

Od trzech lat żonaty z Henrictte zaj 


mował skromne mieszkanie przy ul. Lepic. 


Małżeństwo, jak twierdzili sąsiedzi, umierając nie pozostawili nawet na koszty | 
prowadziło życie regularne, niczem sta- |swego pogrzebu! 


rannie nakręcony zegar ścienny, © godzi- 
nie ósmej z rana państwo Morin opuszcza” 
li razem mieszkanie udając się każde do 
swego zajęcia. Wracali o dwunastej ña 
śniadanie, poczem o szóstej wieczorem. 

Raz na tydzień widywano ich w kinie 
dzielnicowen. 

Nigdy najlżejsze podniesienie glosu, 
ów niedyskretny rewelator nieporozumień 
małżeńskich, nie przedostał sie przez cien 
kie ściany ich mieszkanka. 

Żońa poża swem zajeciem zarobko* 
wem zajmowała się zbyt gorliwie domem. 
by móc zatrzymywać se w mieście po 
swych godzinach biurowyd.. 

Í nagle, pewnej nocy dramat śię To” 
zegrał: brutalny, potworny siejac zdzi* 
wienie i popłoch w całym domu! 

— Czy pówie nam pani ostatecznie 
indagował po raz dziesiąty prezes Sądu 
Henriettę Morin-- pobudke która mogla 
by nie usprawiedliwić wprawdzie czyn 
pani lecz złagodzić potworność jego przy 
najmniej? Co pani zarzucała swemu me- 
żówi? Czy obchodził się z pania brutal- 
mie)... Był zazdrosny?... Pił?... Grał w 
karty?... 

«= OI Nie! Nie! Mói biedny Gi 
staw nie miał tych wad! — zawołała 
Henriette Morm głosem stanowczym, ża- 
łamując rece. 

—Dlaczegóż więc?1... Dlaczegó?!.. 
6 to mam mówić... — scepńrta 
+ tózpaczą — kiedy nikt nie uwierzy!.. 
Nikt nie zrozumie mniel..— A jednak ! 

— litości, proszę wysokiego sądu!.. 
Litościt.., Jestem nikczemna,.. potworną 
żbrodniarka, to. prawda!., Ale cierpialam 
żbyt wiele! 

= Z jakiego powodu? Niech się pa 
ni wypowiel... 

— Mając lat trzynaście... — zaczęła 
biedna kobieta spowiedź swa głosem ma 
towym —żostałam sierota... Rodzice moi 


—_ Z NN 


z O 


z niemałem zdziwieniem stwierdził, że 
gò „šami“ pracównicy okradli na bli- 
skó 1.500 zł. Nie miógąc się pogodzić 
ż takim stanem rzeczy, p. D. powiado 
mił wrogów wszystkich amatorów cu- 
dzej własności — policję, która zaopie- 
kowała się tak gorliwie obydwu mło- 
dzieńcami. że dziś siedzą sobie spo- 


starali się umieszkódliwić Asarlańskie= 
go, dążąc do odebrania mu nóża, Lecz 
nieprzytomny z gmewu Asarlański w 
czasie rózbrojemia stawiał rozpaczii- 
wy opór, zadając policjantom lekkie u- 


mano. 


kojnie, zamknięci pód kluczem, aby iM 
ślę przypadkiem co złego nie stało. 
Tymczasem żaś p. prokuratór óbmys 
ślą dla nich nagrodę. 


RADJO-RKĄCIK. 
RASZYN, niedziela 


9,50 Program na dzień bietycy. 10.00  Nabó: 
żeństwo sa Lwowa, 11.00 Transmisja « Saleburga 
p poświętony utworom Jana Sttuusta. 12,9 
*rogram na dzień bieżący, 1245 Kom, mótcor 
12,50—195,60 Pyty, 1300 Wielki koncert pod hè 
słem „Artyści Polskiego Radja Związkowi Str: 


leckiemu” »órę, z Gkńzji 2ecia Zwiącku Walki | 


Crynnej, 16.00 Kom. roln, meteor. 16/05 „Crem 
słać na jesieni”. 15.20 Płyty, 1540 „Praktyczne 
korzyści z nówych tataw l rozporządzeń w rob 
niewie” 16.00 Fadjotygodnik dla młodzieży: 
1630 Rechal śpiewacey J} Huperiowej. 1100 Ode 
czyt: „Dlaczego robotnice powinny zająć sio 
sportem“: 17.15 Koncert polskiej muzyki ludó 
wej, 15.00 Płyty, W przerwie Wiadomości biółą 
ce. 18.36 Progeam nu dzień następny, 1840 Roe 
móitości. 1900 Słuchowisko. 19,40 Skrzynka 
cztowa techniczna oómówi p. W,  Prenkiel 20.60 
Koneśrt w wyk, Ork. P. FR. 20,50 Dziennik wie: 
tzormy, 21400 „Na wesołej fali Iwowsklej*. 22.00 
2225 Muzyke tanccsia, 2225 Wiadomośd 
meteor, dla komunik. lotn. i komunikat policy? 
ny. 22.45—23,00 D, c. muzyki tanecznej. 


do muie Pędziłam wciąż życie gorączko 
wej pracy w stanie półsennym, że się tak 
— Oddanó mię przeto w służbę, Pra* | wyrażę, który, wprawiał mie w osłupienie 
ca moja polegała na pilnowaniu moich chle | niełedwie. Radość doznawaną późnym 
bodawców, Dobrzy byli dla mnie.. O-|wieczorem przy udawaniu śię na spoczy 
wszem!.. Bardzo dobrzy!.. Ale ja nie|nek psuła myśl o zbyt małej liczbie go- 
chciałam być całe życie służącą! To też| dzin snu, które miałam przed sobą. O roz 
wieczorami ucżyłaen się przy świecy tak| pacz przyprawiał mię budzik stojący ža- 
długo póki sen nie zmorzył mie lub świe| wsze na moim nocnym stoliku, by brutal 
ca nie zgasła... Rano zaś o szóstej godzi*| nem swem i przeraźliwem dzwonieniem 
nie musiałam juź być na nogach... |wyrywać mie z gtybokiego, błogiego snu... 
— Ach! Nie wiem cò... nie wiem ile| Sama myśl o tem spędzała mi niejedno” 
bym była dała za... możność spańia dwu | krotnie sen z powiek i mimo wielkiego 
nastu godzin na dobę!... Taka drons... | źmikenia. zdenerwowania, zasypiałam 0 
po trzech latach usilnej i forsownej pracy |świcie dopiero... 
i takiej nieustannej potrzeby snu, Że nieraz Miałam dwadzieścia cztery lata kiedy 
dostawałam zawrotów głowy w ciagu dnia | poznałam pana Gustawa Morin. Nie przy 
zdobyłam nareszcie skromny mój dyplom, | puszczałam wówczas ani na chwile, że za 
który jednak nie był wystarczający na to.| myślał żenić się ze mną. Był przecież © 
bym inogła być przyjęta jako siła pomocni | dwadzieścia dwa lata starszym ode mnie! 
cza do administracji poczty i telegrafu. | Mógł być ojcem moim! Ale podobał mi 


— Znów więc spędzałam przez dłu- 
gie miesiące noce bezsenne nad przygotowy 
waniem się do konkursu w błogiej myśl, 
że jako urzędniczka będę mogła pozwolić 
sobie nareszcie na zbytek spania ośmiu 
przynajmniej godżin na dobę! Próżne by 
ly nadzieje moje jednakże! Nie mogąc bò 
wiem utrzymać się z niskich poborów mo* 
ich zmuszoną byłam przyjmować robotę 
dodatkową, przesiadując całemi wieczora” 
ini do późnej nocy nad przepisywaniem 
jakichś adresów, pokwitowań, wyciągów 
buchatleryjnych i tym podobnych doku- 
mentów, daleka od nich myśla i prześla- 
dowaną jedynie ideć fixe: „spać... spać... 
Spaćl.. Wyspać sie choć raz do syta!... 
I nigdy nie dane mi było zaznać tej rozko 
szy, gdyż poza praca zarobkową trzeba 
było jeszcze sprzątnąć pokój i cerować 
bielizne... 

Nie więc dziwnego, że łóżko... ciepłe 
i wygodne łóżko, w którem mogłabym wy 
sypiać się do białego rana, było dla mnie. 
tymbolem szczęścia!.. 

kŁecz szczęście to nie uśmiechało sie 


się... Zjednał mi przytem bardzo... wiel- 
ka swą dobrocią i łagodnością w obejściu. 
| Jakkolwiek pobory jego były umiarkowa” 
ne obliczyliśmy, że przy mojem biurowem 
zajeciu budżet nasz wystarczy na to, ky 
pędzić Życie, zadawałniające nasze upo* 
dobania, Myśl, że będę mogła w takich 
warunkach zarzucić przepisywania wie- 
czorne kradnące mi godziny mego spoczyn 
ku wpłynęła ostatecznie na decyzję mego 
poślubienia Gustawa Morin. 

— Ach! Żyć bedę życiem normalnem 
nóreszcie! — ciesyłam się w duszy, — 
Bedę wysypiać się do syta, jak inni! 
Szćzeście, nieśpodziewrine. nieoczekiwane 
szczęście zjawiło się na horyzoncie mego 
życia... 

Orzółomiona, nawpół przytomna nie- 
ledwie kleczałam na ślubnym kobiercu... 
Rozpion ieniona przestapiłam próg mego 
ogniska domowego. Pelna wiary i nadziei 
w lepsze jutro zaczynałam nową erę mgo 
życia!... 

Ach! Jaki straszny zawód mie czekał 
na iei progu! Mój biedny Gustaw. taki 


tkliwy, dobry, oó*eowski... miał jedną, je” 
dyna wadę... ale... okropną dla mnie!.. 
chrapał rzez sen! I jak chrapal. Sapat 
„wizćał, świstał, zgrzytał zębami na zmić 
nę! 

Moja pierwsza noc poślubna! Ach! 
Cóż to były za tortury! Głuchy gniew 
rózpacz miotały mną, gdyż nie mogłam 
zmrużyć oka! IDaremnie włożywszy waty 
do uszu wtulałam głowę w poduszki.. Da 
remnie przeniosłam się do fadalnego po 
koju na sofę. Chrapanie Gustawa wyp”? 


niało całe nasze szczupłe mieszkanko na | 


brzmiewając... romac do rozmiarów pò 
twornych. 

Nazajutrz przy rannej kawie. wspo” 
niałom mężowi zlekka o jego przywarze 

— Ach! Prawda! Zapomniałem uprzć 
dzić cię o tem, że chrapię! Ale przywyk 
niesz do tego, kochanie! 

Łudziłam się i ja tą nadzieją czas 19 
kiś,, Lecz dni, tygodnie, miesiące mijały 
a ja nie byłam w stanie przyzwyczaić sý 
do tego potwornego chrapania, którego fa 
zy i odcienie znałam już na pamieć, Wić 
działam, kiedy przejdzie w gwizd; kiedy 
w zgrzytanie zębami; kiedy osłabnie ^i 
sekund parę by później dosięgnąć kul 
nacyinego punktu... 

Pewnej nocy myślałam. Że oszałeję * 
bezsenności, znużenia śmiertelnego i zde” 
nerwowania... Zdawało mi sie, że słyszę 
szezęk kuźni djabelskiej, turkot potworne! 
jakejś lokomotywy, grzmot motoru demô 
nicznego... Ach! Ciszy... Ciszy!] Ciszy 
za wszelką cenę! — huczało mi w rof“ 
goraczkowanym mózgu. _ Wszystko” 
wszystko... świat cały zawalił mi sie * 
tem przemożnem. niezwalczonem. tyraf" 
skiem... tragicznem pragnieniu ciszy... —, 

Zerwawszy się półprzytomnie z łóżko 
chwyciłam dó rąk stary rewolwer żołniet* 
ski, który maż mój chował na pamiątke W 
szafie, podeszłam do biednego mojego Gu 
stawa i... strzėlilam raz... drugi.. trzeći= 

Yum, I. S 
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szcze jeden piekny stadion w toiii. 


Jutro otwarcie boiska W. K. S. 


W dniu jutrzejszym będziemy świad. | 
kiem otwarcia nowego stadjonu sporto- 
wego w Lodzi. 

Dzięki inicjatywie Zarządu Wojskowe 
go Klubu Sportowego Łódź uzyskała 
nowe tereny sportowe, które znajdują 
w najbliższem sąsiedztwie starego bois- 
ka WKS. 

Z okazji powyższej nastąpi urczyste 
otwarcie wspomnianego boiska, W. pro- 
framie tei uroczystości przewidziany 


jest mecz piłkarski pomiędzy ŁKS (Li- 


ga' a WKS, Początek meczu o godz. 


16,30. 


w zrozumieniu ważności powstania no- 
wego boiska — terenu ćwiczeń dla czyn 
nie upraw ających piłkę okrągłą, powi- 
tają z radością jutrzejszą imprezę, 
Przez cały czas uroczystości przy- 
grywać będzie orkiestra 28 p. p. S. K 


Piłkarstwo na prowincji. 
UEEKMM S. M. P. w Strykowie zwycięża łódzką Pogoń. 


Ruchliwy klub S. M. P. 
mecz z drużyną Pogoni z Łodzi, 

Przebieg gry utrzymywał widzów w| 
napięciu a to z powodu silnego tempa | 
Pmodatzy na bramkę gości, i tychże o+ 
rony, 

W pierwszych dwu minutach S,M.P. 


rozegrał 


żowane jednak dobrą postawą obrońcy 
i bramkarza. 

Ostatecznym wysiłkiem w piątej mi- 
nucie Pogoń zdobywa bramkę a zachę- 
cona sukcesem w następnych czterech 
osiaa drugą. 

W dalszym ciągu . prowadzi brawu- 
rowe ataki Pogoń, jednakże bezowoc- 


zdecydowanym atakiem zdobywa bram: 


ę nie 


Z końcem SMP. uzyskuje czwartą i 
ostatnią bramkę, która ustaliła rezultat 
dnia. 

Postawa gości 


W następnych 7-miu SMP, mając 
przewaóę i umiejęlną koordynację ru-| 
chów zdobywa drvgą bramkę a w kilku 
następnych trzecią. 

Goście zgóry traktując siły przeciw: | ważvé w Il-ej połowie gry. 
ników wobec nieprzewidzianej porażki 
zajmują stanowisko obronne i w tym ność techniczną, rozdrywając niepropor* 
stanie rzeczy utrzymuje się do przerwy | cjonalnie do swych dntvchczasowych sił 


dobra. nacechowana 


reznitałt (3:0), 
Po przerwie Pogoń zmieniwszy d 
graczy prowadzi zabójcze ataki, parali- 


— protnych nrzeciwników. 3 
Sędziował dobrze p. S. Piaskowski. 


Widzów 600 osób, 


Ogórki w sporcie łódzkim. IB 


waan Kalendarzyk Sportowy na dziś i jutro 


Dziś i futro odbeda sie w Łodzi ná- 

stępujące imprezy sportowe: 
SOROTA: 
Piłka nożna. 

W Łodzi dalsze mecze o mistrzostwo 
klasy C i na prowincji dalsze mecze o 
mistrzostwo klasv B i ©. 

Tennis, 
Korty Unfon-Touringu przy ul. Wod» 
cj; o godz. 15 mistrzostwa tennisowe 
nion = Tourinqu. 
NIEDZIELA: 
Piika nożna, 

Boisko DOK, godz. 16,30, mecz towa: 
rzvski ŁKS (liga) — WKS (otwarcie 

iska), 

Boisko TUR-u, od godz. 11 turniej 
siódemkowy z okazji 5lecia RKS TUR. 
Poza tem na prowincii dalsze mecze o 
mistrzostwo klasy B i C. 


Tennis, 

Kortv Union-Tourmgu przy ul. Wod- 
ħej, od godz. 9, drugi dzień mistrzostw 
Union * Touringu. 

Kolarstwo, 

Międzyklubowe zawody szosowe or- 
Ranizowane przez Makabi (Łódź). Start 


EYE RET OJO IA PJ EE R)" OSA TAE A X + AA") ZOZ z 


Domu sią Szczęść e uim, ethno? 


PELNA TABELA WYGRANYCH XXVII 
POLSKIEJ LOTERJI PANSTWOWEJ 

Wczoraj, w drugim dniu ciągnienia 4-cj kla- 
$7 27-cj polskiej loterji pańsowowej. wygrane 
Badły na numery następujace: 

50000 zł, ca Nr, 127241, 

Po 20.000 zł. na N-ry 105617 112666, 

Po 15,000 zł, na N-ry 68364 10:824, 

Po 5,000 zł na N-ry 63462 143202+. 

Po 2000 zł na N-ry 18262 28425 85295, 

Po 1.000 zł. na N-ry 11648 54096 69396 70076 
139307 146102 152647, 

Po 500 zł, na N-ry 20570 14476 25619-+ 26191 
11314+ 42420 733064 83044 121250 125836 
13164 132583 132714 143801 144146, 

Po 400 zł. na N-ry 503 1019%6 10586 26907-} 
82913 34697 4192] 44200 45886 47556 51267 5579% 
159020 91265 93536 102085 105710 118584 133558 
134683 


Po 300 zł, na N-ry 435+ 3324 7922 15742 
9272 21669 29828 JIIII+ 31721 41437 48275 
18603 53110 54934 61047 66R98-+ 70865 12522 | 
?6672 77770 79450 79886 8310 81607 829% | 
$3451 + 84706 80380 94659 9707 97624 95414 | 
100471 100574 102330 102775 104757 107093) 
100854 118258 117786 -116561 119816 119789 | 
130321 + 131972 134045 138722 1413534 141446 


149918 150286 151321 152891, $ 


Po 250 zł, na N-ry: 

120 53 440 77 655 60 717 67 894 979 1038 90, 
M 732 190 55 2029 59 165 342 48 487 605 3021 
86 185 417-- 26 506 86 706 737 4544+ % 621 
16 713 889 07 5093 150 330 61 589 91 617 21 707 
ETI 614 234 310 888 7286 346 87 419 56+ 
04 987 8134 305 730 864 99 9037 233 62+ 335 
423 713 35 61 934 10008 744 016+ 11074 134+ 
KS 583 739 RR5 06 12037 428 557 63 794 13373 
83 4434 679 R44 044 14002 30-+ 122 78 63 322 
% 470 501+ 674 011 15027 165 206 456 74 
M3 98 BIO 16297 472 573 600 34 58 RED 17068 
B4 1564 92 203 503 631 799 821 9006 18016+ 
71 S7 164 306 068 76 10010 93 138+ 71 348 640 
ME 743+ 54 RSA 2022 310 AOR TIK 21000 7? 
HiO 61 203 15 402 % 922 41+ 22152 488 891 


o zodz. 8 rano przed Placem Wolności 
w Pabianicach. 
Lekkaatletyka. 


Boisko Wimv. od godz. 10 rano trój | Jednodniowa wycieczka do 


mecz lekkoatletyczny IKP — Wima — 
Makabi. 
DIAD a KIEROC E a S T A a PRE 


Ulgowe przejazdy do Krynicy | siał Wagons-Lis Cook. 


i Truskawca. 


W dniu jutrzejszym staraniem łódzkiego oddzia 
łu Wagons Lite Cook odbędą się ulgowe przejazdy 
do Krynicy I Traskawca. 

ODJAZD DO KRYNICY 


pośrednim. Miejsca rezerwowane. 
Przejazd wynosi; kl. II — zł, 22,50, kl. [I — 
al. 34,20 — 
ODJAZD DO TRUSKAWCA nastąpi w niedzie- 
lọ o godz. 20.08 = dworca kaliskiego, pociągiem 


berpośrednim, pośpiesznym od Przemyśla do Tru | oddział Wagons-Lits Cook organizuje jednodniową 


pkawca, Miejsca rezerwowane. 

Przejazd wynosi: kl [II — zł, 2690, ki, II — 
z. 38,10, 

Na wyżej wspomniane ulgowe przejazdy: bilety 
nubyć można jeszcze dzśś do godz, 18.ej w biurze 
Wagons-Lits Cook (Piotrkowska 64). 


23482 662 939 66 82 24170 580 668 860 25013 67 
104 430 527 669 86 738 40 26054+ 397 735 84 
21176 257 547+- 95 28308 20064 78 94 58 
85+ 230 J9 460 6% 30745 48+ 64 71 930 78 
31036 69 307 85+ 489 677 797 836 934 32114 454 
57 747 77-- 33512 45 86 34000 285 341 97 628 
35089 210 44 464 746 47 839 36224 523 98 726 
957 37057 285 302 427 508 85 625 746 76, 

38128 202 52 78 419 508 16 45 55 716 39177 
268 312 527 98 716 83 40133 251 82 521 740+- 
813 952 41291+ 320 417 568 7225 898. 42111 15 
332 475 679 743 808 4332 334 403 15 86 510 6090 


| 747 955 95 44020 66 468 74 875 939 45281 330 


422 76 684+ 820 46078 465 616 853 47137 3008 
499 509 818 R6 935 48305 51 434 76+ 683+ 
044 49025 267 323-4- 572 759 846 50279 337 69 
606 892 5119] 270 464 86 514 41 78 658-- 77 
873 83 914 52007 % 141 57+ 336 421 580 904 
53243 49 900 316 424 85 96 558 603 33 764 966+ 
54237 543 66 795 814 90 55062 88 163 273 323 
03 615 72 98+ 718 29+ 79 927 560207 122 549 
14+- 837 55 57006 52 488+ 502 08 863 923 
58036 47 79 157 594 847 932 59192 358 60 440 
47 563 937 78 60487 568 611-- 704 56 95 945 
61105 235-+ 47-4- 451 502 678 727 810 35 36 47 
933 62330 569 633 47 743 52 
149 449 605 75 911 13 64162 
305 416 543 806 902 66022 84 | 
91 673 725 67070+ 72 294 513 
175 718 60069 113 475 5%0 48 
255 553 754 71114 2980 717 34+ 
72035 54 272 98-+ 321 44 463 88 568 644 
59 977 73119 586 611 12 74015 231 361 43 
602 718 51 75040 180 459 727 831 938. 

16005 244 84 877 937 78 97 77677 742 92 879 
98 78000 55 546 63 622 54 735 % 866 79046 222 
362 518 62 939+ 80009 83 367 686 830 81264 
474 500 + 815 983 82049 142 452 587 754 83113 
294 382 419 529 635 748 63 872 84175 226 503 
R50484+ 284 511 33 698+ 756 67 838 66+ 
86043+ 74+ 175 284 405-4- 501 88 92 603 53 
219 52 -87055 99 133 72 530.52 610 50 52 463 802 
60 87 952 88010 26 183-4- 268 415 777 932 89244 
710 95 9019-+ 374 5974 608+ 14 768 74 91619 
810 55 92265 761 93127 200 493 621 47 765 845 


%6 910 94138 443 661+ 744 79 821 31 95168 246, ciągniema 4-cj kim e 


528 45 71 79 6024 31 59 820 980 96033 233 % 


Łodzianie — zwolennicy piłki nożnej 


jednak gburowatościa, co dało się zau- 


SMP. wvkazuje coraz wiekszą spraw 


e |fuszczkiewicza, 9) Ircha, kl. T, 


następi w niedzielę | Cook (Fintrkowska 64) czynae od godz. 9 do 13,30 
o godz, 21.40 z dworca fabrycznego, pociągiem bez i od 15 do 20. 


101036 285 544 633 826 938 


SEC E © „al 


Diecezjałny Instytut Akcji Katolickiej 


organizuje 


Wielką pielgrzymkę do CzęstoChOWY 


na dzień 1% sierpnia w dniu Wniebowzięcia Najśw. Marji Panny 


Wyjażd dnia 14 sierpnia o godz. 16-ej (4 po pol), powrót 16-go godz. 22% (10 m. 10 
wiecz) © Sprzedaż biletów we wszystkich parafjach, oraz w Swiatowom BIU- 


i RZE PODRÓŻY „WAGONS-LITS COO<£” w Łodzi. ul Piotrkowska 64. A) 


|Sport w kilku słowach. 


monea (Równe) — Polonia (Przemyśl) 
p. Brożek, 4 D. S5. P.—WKS (Wilno) 
p. Bandoła, 

W sierpniu odbędą się trzy imprezy 
z serji lekkoatletycznych mistrzostw Pol- 
ski, a miapowicie w dniu 20 bm. trójbój 
kobiecy w Lublmie i pięciobój męski w 
Białymstoku, a 27 bm, bieg maratoński 
w Wilnie, w którym weźmie również 
udział zeszłoroczny mistrz Polski — ło 
dzianin Soduła. 


W sobotę dnia 19 bm. odbedzie się 
w Łodzi mecz towarzyski między ligową 
drużyną ŁKS-u a Reprezentacją graczy 
żydowskich, którzy z Łodzi wyjadą na 
igrzyska letnie Makabi (w Pradze). 

Mecz ten posłuży za eliminację przed 
ustaleniem ostatecznej drużyny reprezen* 
tacyjnej graczy żydowskich z Polski, W 
dniach 17 — 21 bm. odbędzie się w Łe- 
dzi obóz dla piłkarzy żydowskich pod 
kierunkiem trenera ŁOZŻPN-u p. Ru- 


a" Zycie 


dolfa Krenka. 

Obsada sędziowska na niedzielne me- 
cze ligowe przedstawia się następująco: 
Ruch— Pogoń p. Gruszka, Legja — Wi- 
|sła p. Wardęszkiewicz, Podgórze—Cza- 
ni p, Marczewski. 

Mecze o wsjście do ligi będą sędzio” 
wać: Legja (Poznań) — Union Towinę 
w Poznaniu p. Brzeziński, Poloni» (Bv? 


Największą imprezą  lekkoatletyczną 
w Łodzi w bieżącym sezonie zie 
niewatpliwie trójmecz lekkoatletyczny 
Ślask-KrakówŁódź w dn. 10 września 
Odbędzie się on na stadionie ŁKSu, 
przyczem zgromadzi na starcie szereg 
czołowych zawodników Polski. M. m. w 
biegu na 5 klm. dojdzie do spotkania 
miedzy Kurpesą,  Fiałką, Orłowskim 


goszcz) — Polonia (W-wa) p. Poloniaji Hartlikiem, w rzucie dyskiem wystąpi 
szek, Olsza —Naprzód p. Frank, Has* | Wajsówna, itd. 


WYŚCIGI KONNE w ŁODZI. 


GONITWA VI Nagroda 1000 zł. Dystans 1600 
metrów: 

1) Rozkosz, ki. F, Chmielewskiego, 2) Manro, 
og. st. Sewilla, 3) Farsan, og. J. i H. Strzemińskich, 
4) Herod Baba, kl. T. Seidla, 5) Raduna, kl I, kr. 
Mielżyńskiego, 6) Barłaj, og. L. Bakowieckiego. 
7) Erba, kl, St Frydera, 8) Landa (II, kl. L. Dy- 
dyńskiego i T. Strzeleckiego, 9) Beau, og. R. Ro- 
gowskicgo, 10a) Erato LI, kl. st Bończa, 11) Belle 
Etoile, kl SŁ hr. Korzbok-Lọckiego, 12) Epur Li 
mowe, kl, F. Kołkiewicz, 13.3) Dzierlatka, kl. st. 
Bończa, 14) Mahuradża, og. A. Mieczkowskiego. 
15) Jejmość, kl, A. Mieczkowskiego. 

Odjazd nastąpi pè niedzielę ogodz + 8.50 z dwor | CONTTWA VIL Nagroda 1200 zl. Dyśtam 2100 
ca Kaliskiego, a wyjazd s Kolumny o godz. 0,11. rie 

Pacc wow rose teg ddr < l-a) Kocur, og. A. Mieczkowskiego, 2) Pech. 

Niewielką, pozostałą ilość biletów można nabyć x , x 

vi brs Ważensi ja og. À. Mieczkowskiego, 2) Fantom, og. L. Traffa. 

3) Emiocja, kL L. J. bar, Kronenberga, 4) Mag, og. 

A. Mieczkowskiego, 5) Lancelot og. A. Tuńskiego, 
6) Haiti, kl. D. Czheidze, 7) Gigolo, og T. Seidla. 

Sobota, dnia 12 sierpnia. Początek o godzinie 
3 i poł po poludniu: 

GONITWA L Nagroda 1500 zł, Płoty. Dystans 
3200 metrów: 

1) Indian, og. płk. Królickiego, 2) Herod, og. 
K. Jafkiewicze, 3) Promyczek, og. M. Antoniewi. 
cza, 4) Alfa II, kl. et. „„Bończa' *, 5-a) Irisch Or. 
phan, kl. st „,Osęk*', 6.a) Ispahan st. , „Osgk* *. 

GONITWA II. Nagroda 1500 zł. Dystans 1600 
metrów: 

1) Klinga, kl. st. T. Seidel, 2) Jomtek, og. grona 
oficerów 1 p. ułanów Krechowieckich, 3) Litle Star 
kl K, i 5, Enderów, 4) Temperament, og. J. Pod. 
czaskiego, 5) Rozmaryn II, og. Z. Studnickiego, 
6) Bira, ki L br. Mielżyńskiego, 7) Korsarz, og- 
T. Kostkiewicza, 

GONITWA NDI. Nagroda 1000 zł. Przeszkody. 
Dystans 3000 metrów: 

la) Intrygant, og. A. Tuńskiego, 2a) Tuberosa, 
kl. A. Tuńskiego, 3) Jerychonka, kl. W. Bilińskie. 
4) Droga, kl. st. Qsęk, 5) Ispahan, og. st. Osgk, 
7) Gwido, og. L. Jẹ 


| 


Z. Dobieckiego, 6) Talar, og. L. Cierpickiego, 7) 
Surma IU, kL R. Rogowskiego, 8) Fatum, og. M. 
jostkiewicza, 10) 
Grisette III, kl, A. Mieczkowskiego, 11) Kord, og. 
R. 1 8. Enderów, 12) Irbit II, og. M. Łaszezkiewicza 


Kolumny. 


W niedzielę odbędzie się jednodniowa wycie- 
eaka do Koluniny zorganizowana przea łódzki od- 


w ciągu dnia dzisiejszego 


Jednodn'owa wycieczka 
do Werszawy. 
W nadchodzącą niedzielę, dnia 13 bm. łódzki 


wycieczkę do Warszawy. 

Odjazd gastąpi z dworca Kaliskiego o godz, 7,28 
u wyjazd z» Warszawy o godz. 23.cj. 

Przejazd w obie strony wynosi zł 10.— 

Bilety nabyć można w biurze Wagons.Lits Cook 
(Piotrkowska 64) dziś do godz. 19.ej. 


535 845 57 97074 530 609 98185 208 557 99371-+ 
581 927 100157 228 352 81 850 623 765 881 997 | 
93 102018 181, 480 
762 103198-+ 234+ 329 489 7064- 104268 819 
60 83 953 105126 206 325 87 515 % 708 62 919 
913 23 206371 555 107557 67 730 52 108033 241 | 
464 792 825 968 94+- 109304 458 598 984 110148 | > 
746 86 819 ,*” 


53 748 75 187 2 © 
58 748 61 111075 187 305. 09 402 97 M6 86 18 5)" jarach, og. X. Fiyin, 
311 ó 


112252 347 67 704 94 96 827 916 27 


486 860 drzejewskiego. 
r GONITWA IV. Nagroda 1800 zł. Dystans 2100 
114077 200+ 3690 85 634 938 115011 545 47 | merów: 


87 602-|- 05 42 773 847 909+ 116083 240 335 
5% 514 Y8 779+ S99 v34 łu 11/14" Il ŻY 435 
534 57 76 659 97 713 58364 81 933 118019 168 
362 462 98 951 119234 606 720 802 995 120116 
237 383 460 514 674 714 45 880 913 25 121021 
42 72 73 192-4- 249 344 552 927 36 122065 181 
226 308 406 686 803 123034 49 262 590 734 54 
R23 124052 146 200 300 27+ 706 125205 428 52% 
68 707 33 %5 126028 53 121 30 253 811+- 72 
127037+ 100 294 347 94 577 753 813+ 40 969 
92+ 128027 95 386 780 864 120098 371 611 37 
702 96 130019 235 287 536 648 872 131107 272 
481 899 928 132038 68 95 208 JAR 44-+ 546 7R 
133018 72 764- 84 513 738 55 13491 709 
13529094 637 43 822 24 974 136082 88, 192 261 
313 76 471 518 61 865 68 M4 137074 242 G6 87 
346 582 757 904 59 87 138036 65 270 456 592+ 
932 139045 237+.87 314 48 417 18+ 982 14022) 
96 321+ 542 636 93 713 79 811 25 98 901 45 
85 141161 200 673 849 142176 240 611 17 32 804 
143060 113 256 470 730-4- 810 934 77 144571 
04 620 97 762 145048 185 258 450 507 52+ 759 
836 920 146005 65 93 3ZRA+ 596 649 715 34 36+ 
BII 147062 303 23 60 613 819 89 148367+ 525 
772 81 912 59-4- 149079 205 587 659 710 47 827 
907 150108+ 340 57 m) 407 684 724+ 85+ 869 
062 151141 213 73 326 582 605 24 46 75 733+ 
78 87 80+ 899 152044 193 637-4- 710 863 991+ 
153086 151 71 96 418 7054 833 154007 78 120 
232 759 863, 


1) Meta, kl L hr. Mielżyńskiego, 2) Polmo.- 
die VII, kl. C. Nowackiego, 3) Parlier, og. T. 
Kostkiewicza, 4) Pandar, og F. Chmielewskiego, 
5) Jawa III, kl. st. Topór, 6) Berggcist II, og. St. 
br. Korzbok-Lęckicgo, 7) Bernina, kl. K. i S, Ew 
derów. 

GONITWA V. Nagroda 1800 zł. dla koni dwu. 
letnich. Dystans 900 metrów: 

1) Sfinks, og. grona oficerów 21 pulku ułanów, 
2.a) Harmod, og. st. Natalin, 3) Lubur, og, st. Na- 
talin, 4) Fancga, kl. Z. Dobieckiego, 5) Fronda, kl. 


NASZE TYPY: 


1) Herod. Promyczek. Alfa III. 
2) Jontek. Korsarz. Litle Star. 
3) Tuberosa. Jarrach, fspahan. 
4) Jawa JJI, Meta, Pandar. 

5) Lnhar. Fanega. Kord. 

6) Rean. Farran. Dzierlotka. 

7) Emocja. Haiti. Lancelot. 


J. E, 


Co zgotować jutro na obiad? 


Zupa szczawiowa, 
Pieczeń cielęca, marchewka z grosz- 
kiem. 
Ptysie z kremem. 
WINSZUJEMY. 


Jutro: Hipolitowi. 
Wschód słońca 4.13. 
Zachód — 19.09, 
Długość dnia 14.56. 
Ubyło dnia 1.49. 
Tydzień 32 


Na numery oznaczońne + padły premie. wy 
sokość których nstalona będzie w ostatnim dniu 


——— 


ekonomiczne. 
BAWIŁNA. 


Nowy Jork 12 sierpnia. Loco 950: sierpich 
Oli; wrzesień 9.26; październik 0.40: listopad 
9,50; styczeń 9,69: marzec 83; maj 1000. 

Liverpool, 12 sierpnia. Sierpien 555; wrzesień 
5.57; listopad 5.60; grudzien 5.63: marzec 5,60; 
maj 5.72 

Enipska, 12 sierpnia, Loco 7/92; pażdziernik 
255; Mistopad 761, styczeń 7,70; maj 786. 

Upper, 12 sierpnia. Loco 1,13: liwopad 6.77. 

Brema, 12 sierpnia. Loco 11,08: październik 
10,63; grnmdzień 10,83; styczcń 10,94: marzec 1142 
maj 11,17. 


Waluty, dewizy i akcje 
na giełdzie warszawskiej 


WAHANIA KURSÓW DEWIZ. 


Zebranie giełdy pieniężnej miało przebieg «po 
kojny, odchylenia kursów były stosunkowo mie 
unaczne. Dewiza umerykuńska nieznacznie zwyżko 
wała. Nowy Jork — czek był droższy © 2 gr. a 
kabel o 1 gr. na 1 dolarze. 

Dewiza belgja zwyżkowała o 5 gr. na 100 
Mag. tyleż zyskała Szwajcarja na 100 fr. zw. oraz 
Włochy 3 gr. nu 100 lirach. 

Holandja i Londyn znizkowały. Dewiza angie) 
ska straciła 2 gr. na | funcie, holenderska $ gr. 
na 100 fl. hol, Paryż i Praga umian kursowych 
nie wykazały zupełnie. 


ZMIENNE USPOSOBIENIE DLA PAPIERÓW 
PAŃSTWOWYCH. 


Grupę pożyczek premjowych dość ożywioną — 
cechował mastrńj zmienny. 3 proc. Pożyczka Ru. 
dowlańć zyskała w ciąga dnia 5 gr, Dolarówka 
20 gr. na sztuce, zwykłe odcinki 4 proc. Pożycz. 
ki Inwestycyjnej nabywano po cenie _ ustałonej, 
serje natomiast były tańsze o 1 zł. 

W działe innych papierów państwowych ron 
miary tranzukcyj były ograniczone. 

Listy i obligacje bankowe również pozosta- 
ły na niezmienionym poziomie. 

WIĘKSZE OBROTY LISTAMI ZASTAWNEMI. 

Mocniejsza tendencja i większe obroty cecho 
wały dział prywatnych papierów lokacyjnych. 


PAPIERY PROCENTOWE. 


Premjowa Pożyczka Budowlana ser, I 39,05— 
39; Premjowa Pożyczka Dolarowa, serja III 49,3 
Premjowa Pożyczka Inwestycyjna 104.00; Premjo. 
wa Pożyczka Inwestycyjna ser. 110.00; Państwowa 
Pożyczka Konwervyjnu 1924 r. 47,50; Pożyczka 
Stabilizacyjna 1927 r. 52,00; Listy Zastawne Ban. 
ku Rolnego 83,25; Listy Zastawne Banku Rolnego 
94,00; Listy Zastawne Banka Gosp. Kraj. II em. 
83,25; Listy Zastowne Banku Gosp. Kraj, I em. 
94,00; Obligacje Komunalne Banku Gosp. Kraj. 
JI em, 83,25; Obligacje Komunalne Banku Gosp. 
Kraj. I era. 94.00; Obligacje Budowlane Banku 
Gosp. Kraj. I em. 93,00; Listy Zastawne Tow. 
Kr. Z, w Warszawie 1928 r. 41,00; Listy Zastawne 
Tow. Kr. Ziemsk. w Warszawie 42,00; Listy Za. 
stawnę Tow, Kred. m. Warszawy 43,63; Pożyczka 
Konwersyjna m. Warszawy 1926 r. 38,005 Listy 
Zastawne Tow. Kred. m. Częstochowy 40,00; Li- 
sty Zastawne Tow, Kred: m, Kalisza 45,00; Li- 
sty Zartawne Tow. Kred. m. Kalisza 40,004 Listy 
Zastawne Tow. Kred. m. Lodmi 40,00; Listy Za. 
siawne "Tow. Kred. m, Radomia 36,50. 


AKCJE — NIEJEDNOLICIE, 


Zmienny nastrój panował na zebraniu giełdy 
papierów dywśdendowych. Akcje Banku Pol 
skiego oraz z metalurgicznych Lilpop były 
droższe po 25 gr na sztuce, 


KURSY AKCYJ. 


PY naj Poiski 82,00; Lflpop 11,00; Haberbusch 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Warszawa, 12, 8, Urzędowa cedula Giełdy 
Zbożowo + Towarowej; ceny za 100 kg paryteć 
wagon Warszawa: żyto nowe | standart 15.15 
—16.00; pszenica jednolita nowa 21.00—22,00; 
pszenica zbierana nowa  20,00—21,00; owies 
łedn. 14,50—15.50: zbierany 13,50—14,50; jęcz- 
mień na kaszę 15.00—15.50: 

Poznań; 12, 8. Urzędowo ceduła Giełdy Zba 
żowej i Towarowej w oznaniu. / arumki 1 
handel hurtowy: parytet Poznań: żyto 15.00— 
15,50; pszenica 20,00—20.50: lęczmień 14.00— 
15,00: owies stary 11.50—12 00, 
zb TE a TOT LO PA 


Letnia reduta prasy. 


Svndykat Dziennfkarzy Łódzkich u- 
rządza w sobotę. dnia 26 sierpnia w He 
lenowie. Letnią Redutę Prasv. na którą 
złoży się szereg niewidzianych dotych- 
czas w naszem mieście atrakcvi. 

W godzinach popołudniowych na bo: 
isku helenowskim odbęda się ciekawe 
zawody. których szczeróły trzymane 
są narazie w tajemnicy, O godz. 10 w. 
roz;ocznie się w fluminowanym ogro- 
dzie i na sali wielki bal maskowy będą- 
cv gwożdziem ,.zielonego karnawału” * 
w Łodzi. Najlepsi artyści łódzcy trosz- 
cza się już o to, aby rewia artystyczna 
na scenie wypadła jak nailepiej. Z po- 
śród innych atrakcvi wvmienić należy 
loterię fantowa, przejażdżki łodziami po 
stawfe, strzelnice i t: d. Do tańca przez 
całą noc przvervwać będzie doborowa 
orkiestra łazz'bandowa. 

Letnia Reduta Prasy bedzie więc nie 
wątpliwie naiwestlszem zakończeniem 
oce okresu urlopów i wywcza 


Teatr Letni — On i sobowtór. 
Teatr Popularny — Taka sama jak jej mama 
Nowy Gong — Słomisni wdowcy 
Adria — Mandżurja plonie, 
licy. 
Czary — I. Cohn i Kelly w Hollywood. II. 
Grand.Kino — Tylko nie w usta, 
Luna — Biały ślad. 
Przedwiośnie — Próba miłości. 
Stylowy — Gamące płomienie- 


Co nas po pracy rozweseli? 
WE Mod bo Gu — 3 

eatr owy g€ — Jak przed wojną, 

keno się. 

Casino — Biała lilja. 

Corso — L Niębezpieczna gra. II. legjon m. 
W matni szpiegów. 

Capitol — Kain 1 Artem. 

Metro — Mandżurja płonie. 

Palare — 6 godzin życia. 

Sztuka — Dziecko grzechu 

Rakicta — Wezierska miłość, 


s 


M 


Komandor Fitzhugh Green, podróżnik- 
badacz amerykuński, który uczestniczył w 
wielu wyprawach do stref podbiegunowych, 
doznając licznych niezwykłych przygód, 
przytacza w swej książce pt. „Opały*, w ja 
kich byli drudzy“, sensacyjne opowiudania 
członków „Klubu Podróżników* w Nowym 
Yorku, do którego należą pono 

najodważniejsi na świecie ludzie 

W największych, zdaje się opałach znaj 
dował się pewien Eskimos z okolic Smith- 
Sund'u, nazwiskiem Metok, który swe prze 
życie Greenowi osobiście opowiadał, 

Było to podczas jedńego z lat „głodo- 
wych“, Metok oraz dwaj inni Eskimosi 
znajdowali się wraz z ich saniumi, zaprzężo 
nemi w psy na lodach zatoki Baffin Bay, w 
poszukiwaniu pożywienia dlu głodujących 
żon i dzieci, W pewnej -chwili zerwał się 
gwałtowny wicher, który,  poruszywszy 
kry lodowe, począł je zwolna zapędzać ku 
morzu, 

— Pojęliśmy odrazu — mówił Eskimos 
— jakie straszne niebezpieczeństwo nam 
zagrażało., Już wielu ludzi w podobnych o- 
kolicznościach 

postradało życie, 
Nawróciliśmy więc sanie i pędząc co sił 
zpowrotem staraliśmy się jaknajprędzej do 
trzeć do lądu, Ponieważ moje psy pociągo- 
we były najssubsze, więc pozostałem w tyle 


MOWITA PODRÓŻ NA LODOWCU 


Krwiożerczy. towarzysz rozbitka. EEE 


harpun sporządzony z włókien odzieży, o- 
raz noża, jedynej broni, jaką posiadałem, 

Niedźwiedź, o ile był syty, zdawał się o 
mojej obecności zapominać, lecz kićdy 
głód począł mi dokuczać, przybierał wobec 
mnie groźną postawę, Schodziłem mu wów 
czas możliwie z drogi i całemi dniami po- 
zostawałem w ukryciu, W tych warunkach 
przeżyłem kilka tygodni, 


Pewnej nocy zbudzony zostałem  ogłu- 
szającym hukiem i trzaskiem. Wysunąwszy 
się z mego: legowiska, zdołałem wnet, przy 
blasku zorzy północnej, rozpozmać. co się 
zdarzyło, Oto kra lodowa, uderzywszy wi- 
docznie o skałę podwodną, pękła na dwoje 
i.. szczęście chciało, że mój białoskóry to» 
warzysz pozostał na tamtej połowie, Ode- 
tchnąłem z wielką ulgą!,, Fatalna karta 
mego losu odwróciła się, Po kilku dniach 
blok wędrowny przywarł do pola lodowego, 
po którem uduło mi się przedostać na ląd 
stały! 


„E C HO” 


Wyspa.Malta (położona między Sycylją 
a lądem afrykańskim, 248 klm. kw, włas- 
ność brytyjska) byli w zamierzchłych cza- 
sach naszych dziejów „siedzibą wysoko roz 
winiętej kultury, jak o tem świadczą doko 
nane tam w ostatnich czasach wykopaliska, 
Przed kilku laty w Hal-Saflieni, na połud- 
nie od stolicy wyspy, Vallettu, pewien ro- 
botnik podczas prac ziemnych napotkał nie 
spodziewanie 

na lubirynt podziemnych ubikacyj, 
lecz sprawie tej nie poświęcono zrazu bucz 
niejszej uwagi, Jezuita Emanuel Magri, po 
pewnym czasie zaczął sprawę badać, lecz 
umur? niebawem, nie pozostawiwszy żad: 
nych zapisków, Ostatecznie z polecenia rzą 
du sprawą tą zajął się dyrektor muzeum 
maltańskiego prof, T. Zammit, Wynik jego 
kilkoletnich prac jest nadspodziewanie ob: 


| fity i interesujący, 


Labobonny strach przed Wła$nem odbiciem. 


Lustro w wierzeniach ludowych. 


Znany węgierski pisarz i psychoana- | 


U Czechów rozpowszechnił się zaba 


za moimi towarzyszami, W wielkiej trwo- |lityk Geza Roheim wydał ostatnio cie- ; bon, że kto na weselu usiądzie na kana- 


dze, lćkcąc przed siebie na oślep, nie zauwa 
żyłem w czas rozwierającej się czarnej smu 
gi. Psy przeskoczyły, pociągając za sobą 
sunie, ja zaś wysudzony mocnem szarpnię- 
ciem z siedzenia, runąłem na lód i pozosta 
łem — jak się zdawało— sam jeden na 
krze szybującej ku otwartenra morzu,, 

Położenie było rozpaczliwe, Wiedziałem 
że czeku mnie niechybna śmierć, 
powolne konanie, o ile wicher nie zmieni 
kierunku; ale zanimby to nastąpiło, mo- 
glem znajdować się już na falach oceanu!,, 

Tymczusem z największem przerażeniem 
spostrzegłem, że na bloku lodowym nie by 
łem sam, W odległości kilkudziesięciu kro- 
ków zauważyłem 

olbrzymiego białego niedźwiedzia! 

Potężny drapieżnik, uwięziony wraz zé 
mną na pływającej lodowej wyspie kołysząc 
cię zlekku, przypatrywał mi się uważnie, 
Nie spuszczając zwierzęcia z oka, skoczyłem 
na zwał śnieżny, Dzięki ezczęśliwemu zbie» 
gowi okoliczności byłem w posiadaniu noża 
myśliwskiego, zapomócą którego wyżłobi- 
łem w lodzie i śńiegu jamę, dokąd cię skry- 
łem, chroniąc się zarówno przed szulejącym 
huraganem, jak i moim niebezpiecznym to 
warzyszem, 

Po pewnym czasie posłyszałem wpobli- 
żu głuche pomruki; widocznie niedźwiedź, 
trawiony głodem, począł się moją osobą in 
teresować, Każdej chwili spodziewałem się 
ujrzeć sylwetkę potworu u wejścia do mo- 
jej kryjówki. Lecz niedźwiedź, prowdopo- 
dobnie zbity z tropu przez zamieć śniżną, 
nie pojawił się, Natomiast w pewnym mo- 
mencie spostrzegłem wdrapującą się na krę 
fokę, Nie bacząc na dokuczliwe zimno wy 
sunąłem się ostrożnie z mojej nory i pełza 
jąc w śniegu, zdołałem podejść zwierza i 

zadeć mu cios śmiertelny 
nożem, Poćwiartowawszy następnie szybko 
zdobycz, część mięsa pozostawiłem mniedź- 
wiedziowi na pożarcie, resztę zaś uniosłem 
do swego schroniska, Ponieważ foki dość 
licznie pojawiały się na bloku, miałem 


więc dostateczną ilość pożywienia, którem 
dzieliłem się sumiennie z moim niebezpiecz 
nym towarzyszem. Polowanie ułatwił mi 


| 


| 


kawą książkę poświęconą  lustru. W 
książce tej wyczerpująco omówił rolę lu 
stra w dziejach i życiu ludzi, 
Lustro wchodzi w grę często. 

w życiu erotycznem. 
Według teorji, Freuda narcyzm stanowi 
pierwotny stopień miłości z czego czło- 
wiek później emancypuje. Dlatego c 


straszne | zwierciadło odgrywa często w wierze- 


niach ludowych”rolę wyroczni. Jak poda- 
je Roheim istnieje u Wielkorosjan zwy 
czaj, że narzeczony przyprowadzony do 
ulubienicy, siada jej na kolanach i pa- 
trząc w zwierciadło zapytuje, czy to je 
go żona, Gdy narzeczona  twierdźąco! 
trzykrotnie go pocałuje, odpowiada na- | 
rzeczony twierdząco. U Turków para 
narzeczonych siada na dywanie, a stara 
kobieta 
podaje im lustro. 

W Nagyszalonta na Wegrzech pocałunek 
dwojga ludzi przed lustrem wróży mał- 
żeństwo, Natomiast dziewczynie wolno 
patrzeć w zwierciadło. W Bułgarii oblu 
bienica z rozpuszczonemi włosami rzuca 
zwierciadło i srebrną monetę do studni. 
W Ameryce narzeczona, ukończywszy 
ślubną toaletę nie śmie spojrzeć do lu- 
stra. 


pie przed zwierciadłem, zostanie przez 
siedem lat w stanie kawalerskim lub pa 
nieńskim, 

Spojrzenie w lustro uchodzi czasem 
za szczęśliwą wróżbę, czasem za niepo- 


|myślną, Pitagoras uważał że zaglądać w 


zwierciadło w nocy jest niebezpieczne. 

W Indjach ludzie wystrzegają się spoj 
rzenia w lustro podczas jedzenia ryżu lub 
jęczmienia, gdyż to przynosi nieszczęś- 
cie, 

Tyrolczycy wierzą, że kto w nocy po 
patrzy w.zwiergiadło 

temu się djabeł ukaże. 
Rozbicie zwierciadła, zawieszanie go i o- 
bracanie bywa rozmaicie tłumaczone w 
zabobonach, 

W pewnych okolicach Węgier istnie 
je przesąd, że dziewczyna, która je roz- 
biła pozostanie dziesięć lat niezamężźna. 
Wszędzie zresztą rozbicie zwierciadła 
uchodzi za znak nieszczęśliwy, 

U Żydów przyjął się zwyczaj obraca- 
nia zwierciadła do ściany, gdy w pokoju 
leży umarły, Łużyczanie zachowują ten 
sam zabobon, osłaniając lustro w tym 
wypadku, 


Brak tiuszczówii 


Uczeni G. O. i M. Burr przez dłuż- 
Szy czas odżywiali szczury pożywie- 
niem bez tłuszczu Po.kilku tygodniach 
ząznaczyły się, podobnie jak przy bra- 
ku witamin, pewne zaburzenia na ze- 
wnątrz w postaci chropowatości skóry. 
Wewnętrznie następują bardzo silne 
zaburzenia. x 

działalności, nerek, 
zaznaczające się wydzielaniem krwi w 
moczu | powodując śmierć zwierząt, 
poddawanych doświadczeniom. Zwie- 
rzęta odżywiane bez tłuszczu, objawia- 
ły silne pragnienie, które to zjawisko | 
znane jest także u psów, chorych na 


Zniszczone zupełnie w czasie wojny Światowej i odbudowane obecnie mia- 


sto belgijskie Ypres święci 


corocznie w sierpniu uroczyście cudowne ocale- 


nie pod gruzami zrównanego z ziemią kościoła cudownego posągu Matki Bos- 
kiej Bolesnej. 


iWedukiur naczelny: Franciszek Probst 


wywołuje zaburzenia organiczne. 


nerki. Zbyt wielka ilość konsumowanej 
wody wydzielana bywała w drodze 
normalnej przez płuca i skórę. Dawki 
tłuszczu zaburzenia te szybko likwido” 
wały. Masło i olej kokosowy 
nie zdołały usunąć choroby, 

pewien skutek miała oliwa, najlepsze 
jednakże w swych skutkach były ku- 
kurydza i olej z siemienia lnianego. Żół- 
tko jajka i tran mogą również brakowi 
temu zaradzić i zasługują obecnie na 
uwagę nietylko dla swych witamin, 
lecz także z powodu zawartości t. zw. 
nienasyconych kwasów tłuszczowych. 


Podsłuchane. 
W SĄDZIE. 


Po otrzymaniu wyroku, zasądzające- 
go na karę pieniężną za pijaństwo, os- 
karżony protestuje: 

Panie sędzio, ja nie byłem pijany, 
ja byłem tylko pod gazem. 

A, to co innego. Wobec tego ska- 
zuję pana nie na tydzień, a na siedem 
dni aresztu, 


W IRYTACJI 


W restauracji siedziało tylko dwóch 
gości, a mimo to poszli poskarżyć się 
właścicielowi na brak należytej obsłu- 


i, 
p Gospodarz zirytowany wabi na sa- 
lę i na cały głos woła na kelnerów: 

— Co u djabła głupim dwóm gościom 
nie możecie dać rady, a co będzie dopie- 
ro gdy sala będzie pełna? 


CHOROBA. 


Konowa nie miała wiele szczęścia w 
życiu, jej mąż był to drań z draniów. 
Pozwól mi przgnajmniej umrzeć 
w spokoju — powiedziała raz będąc 
ciężko chora — wiesz dobrze, że lekarz 
powiedział, że pożyję najwyżej jeszcze 
jakieś cztery tyśodnie. 

— Cztery tygodnie, cztery tygodnie, 
— ja znam takie gadanie, — mówi Kon 
— a potem zaraz się robi z tego sześć. 


Qdbito w drukarn' Wwladysław 
w Łodsi Piotrkowska 195 (Karoła 2) 


Stypułkowskiegą 


W głębokości 6 do 15 metrów 
pod ziemią rozpościerują się tutaj rozległe 
ale, służące kiedyś kuttowi bóstwa, Jest to 
pomnik prastarej i potężnej kultury, Po- 
wstanie tych świątyń podziemnych które 
ochrzczono mianem bipogeum, sięga w now 
szą epokę kamienną. Pierwotnie podziemia 
te były wyłącznie świątynią, w jakie 1000 
lat później, około 3,000 lut przed Chr, za- 
częto tu także 
chować zmarłych, 

Zdamiewającem jest w najwyższym stopniu 
że wszystkie te olbrzymie sale nie zostały 
zbudowane, lecz wykute w skale, bez narzę 
dzi metalowych, jedynie 

przy pomocy narzędzi kamiennych, 
Była to robota niewątpliwie kilku stuleci. 
Główna hala ma kształt prawie zupełnie o- 
krągły i służyła wiernym uko miejsce mo 
dlitwy, Architektura ścian i sklepienia jest 
niezmiernie bogata, Stąd wiedzie szeroki 
ganek do t, zw, wyroczni, W ścianie jej wy 
kuta jest głęboka owalnu wnęka, o średni- 
cy mniejwięcej pół metra, Gdy się mówi 
półgłosem w tę wnękę, rodzi się głos bóst- 
wa, Wnętrze wyroczni jest tak pomysłowo 
skonstruowane, że głos roziega się w 

niej z silą nieomal grzmotu 

i dudni przez kilka minut. Odnosi dopraw. 
dy wiużenie, jakoby jaka siła nadziemska 
objawiała się tutaj ludziom. Natomiust gdy 
się mówi głośno, nie ma się echa żadnego, 
podobnie jak po głosie kobiecym, Tylko 
półgłos męski wywołuje to niesamowite zja 
wisko, Wierni zgromudzeni w świątyni, nie 
mogli dosłyszeć prawie szeptem mówionych 
słów kapłana, lecz głos bóstwa rozlegał się 
straszliwie przez dłuższy czas w  podzie- 
miach, 

W kilku salach zuchowane zostały jesz. 
cze częściowo malowidła, Sklepione sufity 


„> o r a © By. 
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Dziwaczne 


Ponieważ statystyka głosi, Że na 
miljon „wynałazków* jeden tylko posia 
da znacznie praktyczne, można sobie 
łatwo wyobrazić ogrom pracy urzędów 
patentowych ( żałosny koniec propozy- 
cyj wynalazców. . Wiele projektów do 
tyczy wynalazków -nawskroś niesamo- 


witych. 

Polsce, kilka tygodni temu, 
przedstawiono projekt maszyny „do au- 
tomatycznego oskubywania nieżywego 
drobiu", A już kilka lat temu „genial- 
ny“ wynalazca w Paryżu wynalazł 
coś w tym rodzajw z tą tylko różnicą, 
żę drób żywy należało przywiązać do 
przyrządu, w kształcie podobnego jed 
pokołowecgo roweru, przyczem kura, 
gęś lub indyk, spragnione wolności 
rzucając się całą siłą, puszczały w ruch 
przyrząd, który żywcem  obskubywał 
nieszczęsne ofiary! W: Champolng, w 
Stanach Zjednoczonych, sąd skazał pe- 
wnego wymalazcę na 65 dolarów grzy 
wny, za „nadużywanie zmysłu wyma” 
lazczego*. Oskarżony bowlem wyna 
lazł był niemniej nie więcej. jak „ma- 
szynę do obijania żony lub teściowej” 
bez użytku siły fizycznej! 

Jednym z najciekawszych wymałaz- 
ków doby obecnej, to samochód 
wspinający się po schodach. 
Gdyby wynalazek okazał się praktycz- 
ny, skasowałby gruntownie windy 
pozwolił szczęśliwemu właścicielowi 
na zajechamie samochodem w progi sar 
mego mieszkania choćby położonego 
na 30-tem piętrze. Niemniej god 
nym uwagi jest wynalazek elektrycz- 


Nowe uniformy policji paryskiej, 


A e y 


Wskutek niezwykłych upałów, jakie nawiedziły Zachodnią Europę, zaopatrzoj 
no policję francuską w lniane mundury i tropikalne hełmy. 


f|lub takiego, którymby można prz | 


Za wydawnictwo odpowiada 


Za redakcję odpowiada: Roman Furmański, 


ozdobione są ornamentacjami w czerw 
nych kolorach. Ściany wykazują wyrażne 
ślady ramion i głów ludzi, którzy | tutaj 
przez wieki opierali się w czasie obrządków 
religijnych, Była to rasa ludzi o małym 
wzroście, W jednej z sal, uważanej za przy | 
bytek najświętszy, znaiduje się portal por 
śród dwóch wnęk o niesłychanie starannie 
wyrzeźbionych ramach, Stąd prowadzą scho 
dy dalej w głębię, Po kilkunastu stopniach 
schody te kończą się nagle 
przed ziejącą przepaścią, 

Ktoby w ciemności schodził temi schodamik 
nie znając ich tajemnicy, ten runąłby W |, 
bezdenną przepaść, Wtajemniczony zaś wić 
dział, że na pewnym stopniu powinien :bo 


czyć na prawo, by wejść nu wiodące w dół W: 
schody, Tutaj mieściły się zapewne skarby | STtYSt 
świątyni, strzeżone przez jej kapłanów Mężne 
Z głównej hali przechodzi się innym Świati 
gankiem do szeregu owalnych ml, z któ glos. 
rych jedna służyła jaxo miejsce przechowy Jal 
wania szkieletów zmarłych Poza nieliczny" kilku 
mi jako tako zachowanemi szczątkami ko rc 
ści pozostała już tyiko olbrzymia kupa br. A: 
próchna iudzkiego, wadzi 
Znaleziono tam także kilka rzeźb, m, im H i 
śpiącą postać kobiecą, pod uuzwą Wenus dą | 
Maltańskiej, Inna postać z gliny przedsta Czyńs! 
wia pochylonego ku ziemi modlącego siq sę p» 
mężczyznę, po" 
W odiegłości 10 minut od tego miejsca | ; rzed 
położona jest wieś Hal.lurxien Świeżo a zer 
stwierdzono, że i tutaj znajdują się szcząte A de; 
ki prastarych świątyń z przed 6000 lat, Ma Hoa 
ry tych obszernych świątyń zachowane sq ski 
znakomicie do wysokości blisko 2 m, Zot ód 14 
lezione tam płaskorzeźby byka, krowy | Sry 
świni świadczą o tem, że artyści, którzy ; 


zdobili tę świątynię, znakomicie już 


pano| 
wali nad materjałem i formą, 


Na 


pomysły wynalazców: mo 
nie obracającego Się parasola, który : ady 


zaopatrzony w mały motorek, obrac 
kopułę, ' 
pryskając wodą dokoła, M 
przez co „parasol nie przecieka ( lepid | * 
chroni od deszczu”, O najbliższe owa ig 
nie posiadacza takiego „wynalazku“ w 
dać wynalazca się nie zatroszczył, Ma“ 
my do zanotowania również „kapelusf 
samorzutnie się kłaniający" oraz w, 
zik magnetyczny", gwarantujący os0 
bom roztargnionym szczelne i dokł 
ne zapinanie ubrania „bez najmniejsze 
go wysiłku”. Zwiedzamie biura wyna 
lazków i patentów jest nawskroś ciek 
we i pozwala wyrobić sobie pogląd 4 


i 


| 


wynalazkach wprost sensacyłn 
choć nie wiele z logiką mając 
wspólnego. 


Rozwiązaniem zagadnienia „perpe 
tuum mobile“ trudniło się w roku spfł 
wozdawczym 2870 osób. podczas gdy 
sprawę zużytkowania siły przypływi |. 
i odpływu morza zajmowało się a 

2,700 wynalazców. 
Dla ratowania załogi łodzi podwok 
nych opatentowano niemniej fak 
przyrządów. Wielu mniej lub więcej gel 
jəlnych wynalazców mozoli się nad w”. 
nalezieniem przyrządu „umożliwiające i 


goa 
chodzenie w powietrzu“ 


cieć Atlantyk w 3 godzinach, nie mé 
wiąc już o rakietach zapewniajacy 
bezpieczną podróż tam i zpowrotem. "í 
księżyc lub na Marsa. 
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Władysław Styputkowski- —/, 
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